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Po jednodniowych obradach - posłowie wrócili do dom |= e eres 


Odroczenie sesji Sejmu i Senatu na dni 30 


WARSZAWA, 7. 11. (Tel. wł. G). 
Po wczorajszem posiedzeniu Sejmu, 
które trwało poza godzinę 11 w nocy, 
dziś większość posłów powróciła do 
domu. Rano byli w Sejmie tylko człon- 
kowie senackiej į sejmowej Komisji Bu- 
dżetowej. 


Zniechęcenie I niezadowolenie 
posłów sanacyjnych 


Wśród posłów BB ujawniało się wi- 
doczne zniechęcenie, które wywołało 
zarówno przemówisnie ministra skar- 
2u Zawadzkiego, jak « generalnego re- 
'erenta budżetu p. Miedzińskiego. Bar- 
dziej krytycznie nastrojone umysły w 
Klubis rządowym są niezadowolone z 
tego, że minister Zawadzki pominął 
analizę problemów . gospodarczych. 
Przemówienie p. Miedzińskiego rów- 
nież nie stanęło na wysokości wymi= 
gań chwili. 

Ostatnia sesja bieżącej kadencji wy- 
magała zdaniem niektórych członków 
BB. iakiegoś efektownego wystąpienia 
któreby podziałało na umysły wybor- 
ców. Tym wymaganiom mówcy pro- 
rządowi nie odpowiedzieli, pozostawia- 
jąc sukcesy przedstawicielom opozycii. 


Zmierzch „wyrostków”... 


O godzinie 10 rano zebrała się se” 
nacka Kom:sia Budżetowa, a o godz. 12 
"im OTT "Tc dw, O oc) 


Niespodziewany skon 
Sztekkera 


WARSZAWA. 7, 11. (PAT) Dziś o go- 
dzinie 4-tej rano w szpitalu Dzieciątka 
Jezus zmarł znany zapaśnik polski Teo- 
dor Sztekker. 

Śp. Teodor Sztekker był  właścicie- 
lem niedużego majątku ziemskiego Cha- 
błowo:w pow. płońskim. Przed kilku 
dniami w majątku swym silnie zaniemógł, 
a ponieważ lekarze miejscowi nie mogli 
ustalić przyczyn choroby, przewieziono 
Śp. Sztekkera do szpitala w Warszawie. 
Mimo usilnych starań lekarze nie zdołali 
zbadać, co właściwie dolega choremu. 
Sztekkera przez cały czas pobytu w szpi- 
talu trawiła gorączka, dochodząca chwi- 
lami do 40 stopni. W czasie choroby le- 
żał niespokojnie, tak, że trzeba było przy- 
wiązać go do łóżka pasami. 

Dziś, na krótką tylko chwilę. przed 
godz. 4 rano Sztekker odzyskał przytom- 
ność, lecz nie wypowiedziawszy ani je- 
dnego słowa, zakończył życie. 

Do tej chwili nie ustalono definityw- 
nie, co było przyczyną choroby śp. Sztek- 
kera, która w tak stosunkowo krótkim 
czasie potrafita złamać potężny jego or- 
&anizm. Opowiadają, iż podczas ostat- 
nich zapasów w Bernie szwajcarskiem zo 
stał šp. Sztekker tak silnie rzucony o dy- 
wan, że odbił sobie wątrobę lub nerki. 
Inne wersje twierdzą, że uległ on zatruciu 
lakiemiś nieznanemi bakterjami chorobo- 
twórczemi. 

Teodor Sztekker Urodził się we wsi 

Ojciechów Lubelski w r. 1897. Studjo- 
wał jakiś czas na uniwersytecie kijow- 
Skim, a po porzuceniu studjów poświęcił 
Się całkowicie karjerze zapaśniczej. Zmar 
ły ożeniony był z literatką Meizer-Rut- 
Kowską, z która rozwiódł się przed kilku 
laty, Ostatnio Sztekker powtórnie się, O~ 
- zenit, 


sejmowa. W przydziale referatów w | tem budżetu prezydium Rady Mini- 
Komisji senackiej znalazły wyraz gło- | strów był w ubiegłym roku poseł Brzo- 


śne sprawy ostatnich miesięcy. Z listy | zowski. 


referentów zniknęło nazwisko nietylko 
Wyrostka, który w roku (zeszłym refe- 
rował fundusze specjalne, a obecnie — 
jak wiadomo — musiał złożyć mandat, 
ale także senatora Sobolewskiego, 
który poprzednio miał bardzo waży 
dział budżetu, a mianowicie Mimister- 
stwo Spraw Wewnętrznych. Obecnie 
dział ten objął? senator Wańkowicz. 


P. Polakiewicz w odstawce 


W komisji sejmowej zwróciła uwagę 
nieobecność dotychczasowego szefa 
sanacyjnej ekipy budżetowej Polakie- 
wicza: Jego miejsce na ławach BB. za- 
jął poseł Sowiński. On też przy pomo- 
cy posła Flołyńskiego proponował z ra- 
mienia BB. reiferentów poszczególnych 
części budżetu. Większość referentów 
z lat poprzednich zatrzymała i na obec- 
na sesję swoje referaty. 

Zaszła jednak zmiana, która wywo- 
łata duże wrażenie w kołach parlamen- 
tarnych i liczne komentarze, a miano- 
wicie przy budżecie Min. spraw woj- 
skowych. Przez ostanie lata referen- 
tem był poseł Polakiewicz. Obecn'e 
miejsce jego zajął poseł Duch. Referen- 


Obecnie Brzozowski referat 
ten utracił na rzecz posła Tebinki. Po. 
słowi Sanojcy pozostanie jedynie fun" 
dusz kwaterunku wojskowego j fundusz 
budswlany, a referat poczt į telegra- 
fów oddano posłowi Dobnrzańskiemu. 
Referat budżetu rolnictwa i reform rol- 
rych oddano po Śp. Stroynowskim by- 
łemu wiceministrowi rolnictwa, posłowi 
Karwackie-nu. 


Los wniosków Klubu 
Narodowego 


Żywszą dyskusję wywołała sprawa 
przydziału wniosków Klubu Narodowe» 
go o materiałach z rewizji Banku Go- 
Spodarstwa Krajowego. Poseł Rymar 
sprzeciwił się łączeniu tej dyskusji z dy- 
skusją budżetową, a poseł Kornecki 
zaproponował jako referenta wniosków 
posłe, . Rymara. Większość komisji, 
składająca się z posłów BB., oddała re- 
ferat posłowi Hołyńskiemu, zgadzając 
się tylko, że sprawy te będzie trakto» 
wać osobno. 

Następne posiedzenię sesji budżeto- 
wej Sejmu wyznaczono na dzień 11 
grudnia. 


Dekret o odroczeniu sesji 


WARSZAWA, 7. 11. (Tel, wł, G:) 
Dziś o godzinie 13-tej przybył do gma- 
chu Sejmu dyrektor biura prawnego pre- 
zesa Rady Ministrów Władysław Pa- 
czoski. który wręczył marszałkowi 
Sejmu zarządzenie Prezydenta Rzplitej 
w sprawie odroczenia sesji zwyczajnej 
Sejmu. Zarządzenie to brzmi: Na pod- 


stawie art, 25 Konstytucji odraczam z 
dniem 7 listopada 1934 r. sesję zwyczaj- 
ną Sejmu na 30 dni i nosi podpisy Pre- 
zydenta oraz Prezesa Rady Min. 

Następnie p, Paczoski doręczył za- 
rządzenie podobnej treści z powołaniem 
się ną art. 37 Konstytucji marszałkowi 
Senatu. 


Zapowiedź dalszej rewizji ubezpieczeń 


WARSZAWA 7. (Tel. wł. G.) 
| W przyszłym eten Rdz: się ma po- 
siedzenie Rady Ministrów, poświęcone 
przygotowaniu projektów  ustawodaw- 
czych, które będą wniesione do Sejmu po 
upływie 30-dniowego odroczenia. 

Krążą pogłoski, że poza szeregiem 


ustaw podatkowych, już zapowiedzia- 
nych w preliminarzu., wpłynie także u- 
stawa o dalszej zmianie zakładówe Ubez- jį 
pieczeń Społecznych. Ustawa ta będzie |: 
stanowiła uzupełnienie niedawno ogło- 
szonego dekretu sida © Rzplitej. 


Daning szkolną zaplaca wszysej wlasciciele mieszkań 


WARSZAWA, 7. 11. (Tel, wł. Q:) 
W projekcie ustawy o daninie szkolnej 


ustalono zasadę, że płatnikami danin bę- | 


dą wszyscy właściciele mieszkań w 
mieście i miasteczkach, a nie tylko obec- 
ni płatnicy podatku mieszkaniowego. 
Fłacić więc będą daninę właściciele lo- 
kalów w nowych domach którzy są 
zwolnieni od podatku mieszkaniowego 


jak również właściciele mieszkań jedno- 
pokojowych, 

Jak słychać po wsiach pociągnięci 
będą do płacenia daniny szkolnej gospo- 
darze posiadacze chat, przyczem przy 
wymiarze daniny mają oni być trakto- 
wani tak, jak właściciele mieszkań jed- 
nopokojowych. Z 


Przed dodalkowem opo ekowaniem ekr 


WARSZAWA 7. 11. (Tel. 
Dzisiejsza „Gazeta Polska“ 
prócz zapowiedzianych w preliminarzu 
budżetowym 5 złotowych podatków od 
wszystkich gatunków cukru Ministerstwo 


wł. G.) | Skarbu zamierza wprowadzić dodatkowe 
doniosła, że | opodatkowanie cukru w kostkach i gło- 


wach jako cukru luksusowego — w wy- 
sokości 3.50 zł. od 100 kg., czyli że poda- 
tek od tych dwuch gatunków cukru wy- b 


WYCHODZI CODZIENNIE R A NO 


Dziś 12 stron 


JT 


PRENUMERAT 
a dostawą do domu (roznosicieler. lub 


poeztą) młesięcznie , a „, , —4 zł. 
bez dostawy tj, przy odbiorze w kans 
torach wydawn. miestecznie , 350 zł, 
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rosić będzie icz ie zł. 8.50. 

Zarówno cukier w głowach jak i w 
kostkach używany jest przeważnie w Ma- 
łopolsce. Na terenie bylej Kongresówki 
przeważa cukier grysikowy. W sferach 
przemysłowo- -handlowych przypuszczają 
jednak, że po ukazaniu się zapowiedzia- 
nej podwyżki podatków Rząd i Bank cu- 
krownictwa postarają się o rozpowszech- 
nienie obu luksusowvch gatunków cukru 
także « w innych dzielnicach Polski. 


Prace nad rewizją 
taryf kolejowych 


WARSZAWA, 7. 11. (Tel, wł. G:) 
Prace Ministerstwa Komunikacji nad re- 
formą towarowych taryf kolejowych są 
w pełnym toku. Nowe taryfy 'wprowa- 
dzone będą w Życię od 1 stycznia 1935 
toku. Przy obecnej rewizji taryf zniż- 
kami obięte mają być przedewszystkiem 
towary o zasadniczem znaczeniu dla ży- 
cia gospodarczego, które opłacają sto- 
sunkowo duże przewoźne, chciaż same 
są bardzo tanie. ` 

W nowej taryfie utrzymana będzie 
zasada zróżniczkowawa w odniesieniu 
do rozmaitych artykułów, 


Eksploatację kolei 
Sląsk-Gdynia przejmie Tow. 
Polska-Francuskie ? 


WARSZAWA 7. 11. (Tel. wł G.), 
W pierwszych dniach grudnia br. odbę- 
dzie się w Paryżu ponowne zebranie Ra- 
dy zarządzającej Francuskó = Polskiego 
konsorcjum kolejowego. 


Obiegające wieści, jakoby zapadła już 
decyzja co do wykupu od Ministerstwa 
Komunikacji taboru kolejowego dla kolei 
Śląsk—Gdynia, uważane są za przedwcze “ 
sne. Na transakcję tę wymagana jest su- 
ma 100 miljonów franków francuskich. 
Kwestja zakupu taboru kolejowego 
i przejęcia eksploatacji kolei $Śląsk—Gdy- 
nia przez Towarzystwo Polsko-Francu- 
skie będzie przedmiotem dalszych narad 
na posiedzeniu grudniowem. 


Nowy transport do Berezy 


Kartuskiej 


WARSZAWA 7. 11. (Tel. wł. G.) 
W ostatnich dniach przewieziono przez 
Warszawę do Berezy Kartuzkiej szereg 
działaczy ukraińskich, którzy na mocy 
decyzji sędziego śledczego przekazani 
zostali do obozu  izolacyjnego. Wśród 
nich znajdują się kierownicy ukraińskich 
organizacyj spółdzielczych: Fiedor Pe- 
run, Włodzimierz Karan i Mikołaj Czopik. 


Elektryfikacja Tarnopola 


Na ostatniem posiedzeniu rady miej- 
skiej w Tarnopolu, uchwalono zawrzeć 
umowę z dowództwem 54 pp. o doprowa- 
dzenie energji elektrycznej dla nowowy. 
budowanych koszar tego pułku na przed- 
mieściu Zagrobela. Gmina poczyni dodat- 
kowe inwestycje w swoim zakładzie ele%. 
trycznym, kosztem około 40 tysięcy zło- 
tych, a wojsko wypożyczy tę samą kwotę 
miastu, ułatwiając w ten sposób wpro- 
wadzenie inwestycyj. 

Powyższa transakcja jest poważnym 
krokiem dla rozszerzenia sieci świnta 
elektrycznego w Tarnopolu i zwiększenia 
siłv elektrycznej w mieście, 
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wów, Fredry I tel. 84-78 


— Stała okazyjna sprzedaż — 
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Meble antyezae i noweczesne, tapczany, obra «= 
zy, brenzy, percelana, dywany, świeczniki, ki- 
limv, oryginalny salon turecki sypialnia 
Ludwik XVI. — Własna pracownia stolarska 
j tapicerska. 


Zmiana szefa rządu 
na Litwie 


RYGA Donoszą z Kowna: W litew- 
skich kołach politycznych coraz uporczym 
wiej powtarzają sję pogłoski o zmianach 
w gabinecie litewskim.  Przedewszyst- 
kiam miałby ustąpić dotychczasowy pre- 
mjer Tubelis, który w ostatnich czasach 
stale zapada na zdrowiu, Jako kandyda. 
ta na jego miejsce wymieniają  burmj- 
strza Kowna, Merkisa, I min. sprawiedli- 
wości Szylingasa, 


firma chrześcijańaka 
Lwów, 
Rynek 43 


- Magazyn Obuwia 
Wielki WNĘCE ab 
eny najnizsze 


Katastrofa samolotu 
pasażerskiego 


- BERLIN. 7. 11, (PAT) Samolot pasa- 
terski kursujący na linji Królewiec Ber- 
lin po przeleceniu nad Gdańskiem zmu- 
szony był di lądiwania w miejscowości 
Gross Raket w pobliżu Lauenburga. Z 
niewyjaśnionych przyczyn samolot spadł 
na ziemię, Znajdujących się w nim 5 
osób poniosło Śmierć na miejscu. 


Bez pieniędzy 
sprzedaje 
urzędnikom bez poręczyciela 


DOROTEUM i RI 3 


Bandyci obrabowali pocią 


WARSZAWA 7. 11. (PAT). Wczo- 
raj o godz. 21.52 na szlaku Błonie — Pło- 
chocin kilku bandytów wtargnęło z bro- 
nią w ręku podczas biegu pociągu do 
wagonu bagażowego. Po steroryzowaniu 
kierownika pociągu oraz konduktora o- 
brabowali ambulans pocztowy i zabrali 
ok. 38.000 zł. Zatrzymawszy pociąg au- 
tomatycznym hamulcem przed przystan- 
kiem Gołąbki, bandyci zbiegli. 


Przemyt Zydów 
do Palestyny 


WARSZAWA 7. 11. (PAT) Władze 
śledcze w Warszawie wpadły na trop 
bandy zajmującej się przemycaniem przez 
Wiedeń Żydów do Palestyny. W związku 
z tem aresztowani zostali Icek Furmań- 
ski i Jakób oraz Hersz Lewinowie, zaś 
wiele innych osób znajduje się pod nad- 
zorem policji. 

Banda działała w porozumieniu z za- 
granicznem biurem podróży we Wiedniu 
oraz z kapitanem statku, którym nielegal- 
nie przemycano Żydów do Palestyny. 
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iPrzesilenie gabinetowe we Franc 


jest „faktycznie otwarte, 


PARYŻ 7. 11. (PAT) Havas donosi, 
iż, jak się zdaje, wszystkie możliwości po 
rozumienia zostały wyczerpane, I wczo- 
rajsze posiedzenie Rady Ministrów sta- 
nowiło wstęp do przesilenia rządowego. 

Niektóre dzienniki podając sprawoz- 
dania z obrad rady ministrów zapewnia- 
ją, że ministrowie radykalni podali się do 
dymisji, lecz prezydent Lebrun zażądał, 
aby zgłosili je dopiero w czwartek. 

Dzienniki paryskie podają te wiado- 


„KURJEP* z dnia 8 listopada 1934 


mości pod znamiennym tytułem „prze- 
silenie rządowe jest faktycznie otwarte“. 
Bez względu na znaczenie ewentualnego 
odejścia premjera Doumergue'a w kołach 
politycznych wyrażają nadzieję, że po- 
rozumienie będzie zerwane. Jako kandy- 
datów na następcę Doumergue'a wymie- 
niają min. Lavala, przewodniczącego Izby 
Bouisona, marszałka Petain i min. Flan- 
dina. 


£ GG to film, 
A a S g [ a a wszystko co dotychczas 
stworzyła kinematografja 


wikrótce w kinie ATLANTIC 


który zaćmił 
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nadykali dalej za rozejmem partyjnym, 


ale przeciw pomysłom konstytucyjnym Doumergue'a 


PARYŻ 7. 11. (PAT) W dalszym cią- 
gu wczorajszego posiedzenia grupy ra- 
dykałów minister Heriot poinformował 
deputowanych radykalnych o obecnej sy- 
tuacji, celem umożliwienia grupie zaję- 
cia stanowiska w tej kwestji. Heriot są- 
dzi, że grupa parlamentarna powinna po- 
wziąć decyzję, do której zastosują się 
ministrowie radykalni. Celem umożli- 
wienia swobodnej dyskusji minister He- 
riot opuszcza salę, 

Dyskusja miała przebieg bardzo chao- 
tyczny. Wkońcu zaproszono Heriota i in- 
nych ministrów radykalnych do wzięcia 
udziału w obradach, Dep. Martinaud-De- 
pilat zgłosił wniosek domagający się roz- 
poczęcia natychmiast dyskusii nad budże- 
tem i odrzucenia wniosku rządowego o 
prowizorjum budżetowe. Deputowany 
Malvv zgłosił wniosek domaeałacy sie od 


premiera  Doumrgue'a znalezienia for- 
mułv kompromisowej. 
Wkońcu uchwalono prawie jedno- 


mvślnie rezolucie. w której grupa rady- 
kałów wypowiadał się za utrzvmaniem i 
poszanowaniem przez inne partie rozej- 
mu partyjnego, oraz, wszczęciem natych- 
miast dvskusii nad hudżetem i dobrowa- 


dzenia do uchwalenia tego budżetu na 


RAGLANY 


Wielkie zwycię 


LONDYN, 7. 11. (PAT) Aczkolwiek 
znane są tylko częściowo wyn.ki wybo- 
rów w Stanach Zjednoczonych, to jed- 
nak wskazują one na decydującą prze- 
wagę demokratów i całkowite zwycię- 
stwo prez. Roosevelta, Do Izby repre- 
zentantów wybrano do tej pory 167 de- 
mokratów I 33 republikanów. Dotych* 
czas niema danych z 215 okręgów. 

Jak dotąd można stwierdzić, że więk- 
szość w lzbie podtrzymają demokraci. 
Również wybory do senatu znajdują się 
pod znakiem przewagi kandydatów de- 
mokratycznych, W wyborach guberna- 
torów stanów, gubernatorem Nowego 
Jorku wybrany został ponownie demo" 
krata Lehman. natom'ast kandydat re- 
publikański Moses poniósł porażkę. Up- 
ton Sinclair, który kandyduie na guber- 
natora stanu w Kalifornii, ma niewielkie 
szansę zwycięstwa. Wiadomo dotąd. że 
demckraci uzyskali większość w stanach 


RAGLANY himalaja Zł. 


do 125.— 


PALTA ZIMOWE 


do 145.— 


MIBGAYOLAW ZALESKI 


Lwów, pl. Marjacki 10 — tel. 53. 


stwo demokratów 


w wyborach do Kongresu amerykańskiego 


czas. Rezolucja wyraża przekonanie, że 
grupa radykałów uczyniła wszystko co 
jest w jej mocy, aby utrzymać rozejm 
partyjny i wyraża życzenie, aby ten wy- 
silek spotkał się z podobnem stanowi- 
skiem innych ugrupowań. 

PARYŻ 7. 11. (PAT) W ciągu dnia 
wczorajszego różne frakcje parlamentar- 
ne obradowały nad sytuacją polityczną. 
Grupa lewicy radykalnej (lewe centrum) 
wypowiedziała sie za prolektem Doumer- 
gue'a. Republikanie lewicowi (prawe cen- 
trum) wyrazili votum ufności Doumer- 
gue'owi, grupa demokratów lewicowych 
(również prawe centrum) uchwaliła 
wniosek, będacv pewnego rodzaju ape- 
lem do stronnictw  popieraiacvch rzad, 
aby w obecnych okolicznościach utrzy- 
małv rozeim partyjny. 

Socjalistvczna partia Francji nostano- 
wiła wystanić przeciwko wszelkim pró- 
bom rewizři konstvtucji zmierzałacym do 
ustanowienia władzy jednostki. Gruna 
jednostki renublikańskie! zwróciła sie do 
grupy socjalistycznej i komunistycznej z 
nropozycia odbycia  wrsnólnvrh obrad. 


Grana lewicv republikańskiej senatu 
fcentrum senata) uchwaliła poprzeć 
Doumergue'a. 


Zł. 39.— 
55,.,— 
63.— 


Zł, 59.— 
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Wirginia, Floryda, M'ssisipi, Texas, Ari- 
sona, Nowy Jork, Nevada i Petessi, 

W niektórych stanach doszło do 
krwawych zajść. Są zabici i ranni, Na- 
ogół jednak panuje spokój i porządek. 

N. JORK. 7. 11. (PAT) Dotychczas 
otrzymano wiadomości o wyborze do 
Izby Reprezentantów 208 demokratów i 
22 republikanów, do senatu zaś 18 demo- 
kratów i 3 republikanów. 


NOWY JORK. Gubernatorem stanu Ka 
lifornia wybrany został ponownie guber 
nator Merjam, uzyskując 125.000 głosów 
większości, W ten sposób kandydatura 
Uptona Sinclaira przepadła. 


NOWY JORK. Gubernator stanu no- 
wojorskiego Lehman otrzymał 500.000 
głosów, większości, Większa część gło- 
sów padła w północnej części stanu, 
którą uważana była za domenę republi- 
kanów» 


Laval z ambasadorem Niemiec 


omawiają plebiscyt saarski 


PARYŻ, 7, 11. (PAT) Minister spraw 
zagranicznych Laval przyjął wczoraj 
ambasadora niemieckiego Kestera, z któ 
rym omówił sprawy dotyczące plebi- 
Scytu w Zagłębiu Saary. Spotkanie mia- 
ło charakter wysoce kurtuazyjny. Min. 
Laval stwierdził, że Francja nie zrzek- 
n'e się zobowiązań ciążących na niej 
względem Ligi Narodów, oraz zaprze. 
czył pogłoskom prasy zagranicznej, ja- 
koby wydane zostały jakieś zarządzenia 
wojskowe lub też część oddziałów woj: 
skowych miała być przegrupowana. 
Ambasador Kester oświadczył, że 
Niemcy nie zamierzają (?) negować wa: 
runków zawartych w traktacie wersal: 
skim dla zapewnienia wolności głoso: 
wania obywatelom Saary. 


Niemcy szantażują... 


RZYM, 7. 11. (PAT) Przewodniczący 
Komitetu Trzech baron Aloisi przyjął w 
obecności ambasadora niemieckiego 
dwóch rzeczoznawców niemieckich, któ. 
rzy ustalili niemiecki punkt widzenia na 
sprawy plebiscytu Zagłębia Saary, 
Zdaniem rzeczoznawców niemiec- 
kich zarządzenie wydane w sprawie 
strefy 40-kilometrowej wzdłuż granicy 
dowodził, że Saarze nie grozi ze strony 
Niemiec żadne niebezpieczeństwo. Niem- 
cy domagają się cofnięcia przez Francię 
wydanych zarządzeń wojskowych. Rze- 
czoznawcy niemieccy domagali się, aby 
zabroniono akcji prowadzonej ze strony 
czynników emigranckich przeciwko na- 
rodowemu socjalizmowi i Rzeszy Nie- 
mieckiej, w przeciwnym bowiem razie 
odpowidzialność za wypadki, które mo- 
gą się wydarzyć na terenie Zagłębia 
Saary poniesie wyłącznie obóz emigra- 
cyjny. 


Stan obleżenia w Meksyku 


przedłużony o miesiąc 


MADRYT. 7. 11, (PAT). Stan oblęże- 
nia został przedłużony w całym kraju 
jeszcze na jeden miesiąc. 


OKULISTA.OPERATOR 
Dr. Jan Witkiewicz 


sekundarjusz Szp. Pow. 
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sonaa proc. Prem. 
Pożyczki Budowlanej 


W ciągnieniu 3-proc. premjowej po- 
życzki budowlanej I. serji wylosowano: 
Zł 250.000 — Nr. 793931. 
Zł 30.000 — Nr. 695135. 
Po zł 10.000 Nr. Nr. 
393264 24083 921538 949421 
421426 35305 981934 471859. 


140543 
122326 


Po zł 1000 — Nr, Nr. 49243 611439 
154113 452874 860006 842343 920419 
282298 115041 478663 933716 220720 
492056 179137 906262 163477 868169 
902962 655800 538028 122072 835037 
297256 218721 467900 123017 369791 
919157 616977 873833 560854 234519 
80350 125606 108748 5236 675679 
677625 987438 829573 918672 579459 
35026 35386 110839 539071  59520t 
241883 976900 832463 135140 170777 
155257 451223 883937 499383 85663 
33322 803321 222763 910937 687269 
54519 573751 255920 256269 159514 
880254 288073 993123 163818 199747 
346883 640397 663031 47327 969617 
777566 405128 582260 297318 833858 
600293 947285 361841 526362 319745 
564991 429120 634360 904507 329928 
637094 162260 594651 112585 978840 
173993 262920 845149. 


zma" 


„Nr. 308 


Nikt ze słuchaczy wczorajszego po- 
siedzenia Sejmu, ani nikt z czytelników 
dzisiejszych sprawozdań prasowych nie 
interesował się tem, co mówił minister 
skarbu lub obrońca Brześcia i Rerezy 
p. Miedziński lub wreszcie jakiś tam 
walet, wysługujący się pod tą lub inną 
firmą sanacji, Cały kraj imteresował 
się tylko mowami przedstawicieli opo- 
zycji sejmowej. I cały kraj uzna te mo- 
wy za wyraz swoich nastrojów, swoich 
skarg i swoich żądań. ~ 

Gdy się czyta exposé p. Ministra 
Skarbu, odnosi się wrażenie, że żyjemy 
jeśli nie w jakiejś szczęsnej Arkadii, to 
tuż u jej bram, do których wejdziemy 
za chwilę. Od lat słyszymy tęsamą lub 
podobną piosenkę; sięgnęliśmy już dna 
kryzysu, najbliższy rok będzie rokiz:n 
pokryzysowym, ożywienie gospodarcze 
już się zaczęło, podatki są ustabilizo- 
wane, oszczędności rosną, waluta jest 
niewzruszona.. Co znaczy wobec tych 
różowych perspektyw bagatela 80 mil- 
jonów zł. nowych podatków, lub zmnie'. 
szenie wydatków na oświatę! Być mo- 
Że, że optymizm należy do cech isto*- 
nych każdego ministra skarbu, ale w 
naszych warunkach działa on poprostu 
przygnębiająco, zbyt bowiem kłóci się 
z odczuciem rzeczywistości każdego 
niema] obywatela. Trudno nam, nawet 
zrozumieć, że ktoś może w ten sposób 
reagować na jęk powszechny, jaki pod- 
nosi dziś obywatel bez względu na 
przekonania polityczne i stanowisko 
społeczne. 


P. Minister ma oczywiście swoje cy- 
fry J gotów każdego oponenta zastrze- 
liś nieubłagamą statystyką. Cóż mu mo- 
żna odpowiedzieć na argument, ża w 
krafi jest dość kapitałów, gdyż kraj 
podpisał bez trudu 333 milj. zł. na Po- 


życzkę Narodową 1 tak cheiwie kupuje 


bony skarbowe, iż trzeba będzie usta- 


wowy ich plafon podwyższyć? Jak 
osłabić twierdzenie, że dochody z 
podatków bezpośrednich —  świadec- 


two gorliwej pracy naszych dzielnych 
eczekutorów — rosną, co ma być prze- 
Jawem powracającego dobrobytu? Mi- 
nister potrafi nawet obecne skrom- 
niutkie ilości złota i walut w Banku 
Polskim przedstawić jako zyski w 


ogólmym bilansie, gdyż — oczywiście ' 


— było już gorzej i mogłoby być. go- 
rzej. A deficyt budżetowy? Wyniesie 
on w r. 1935.36 tylko 150 mili. Zapewne 
jast to deficyt, ale o 100 mlij. niższy niż 
niedobór roku bieżącego. Pogodne u- 
sposobienie nie opuszcza naszego Mi- 
nistra Skarbu nawet przy omawian'i 
dekretów oddłużeniowych. Mógłby ktoś 
widzieć w nich ratowanie rolnictwa 
przed katastrofą, a więc sygnał alar- 
mu. P. minister Zawadzki patrzy na 
nie jednak z perspektywy przyszłości: 
dekrety ratują rolnictwo. Czy jednak 
przy obecnym fiskalizmie, przez za- 
chwianis kredytu prywatnego dekrety 
te nie wyrządzą także szkód dla go- 
Spodarstwa, to narazie p. Mimistra nie 
niepokoi, Możnaby tę pytania ^ì wątpli- 
wości mnożyć, gdyż naprawdę — mi- 
mo nailepszej woli — trudno nam np. 
cieszyć się ze zniżki ceny cukru, jeśli 
ma ją pochłonąć zapowiedziana przez 
p. Ministra podwyżka podatku na ten, 
niezbędny przecież, produkt alimenta- 
cyjny. 

O` budżecie radzić bedzie komisja 
Sejmowa, wczoraj zaś na plenum mówio- 
no tylko o polityce, I słusznie, gdyż — 
lak to przedstawił w mistrzowskiej swo- 
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je} mowie prof. Rybarski a jak o tem pl- | 
sał wczoraj na naszych łamach prof. 
Głąbiński — warunkiem posiadania zdro- 
wych finansów jest dobrą polityka ogól- 
na i gospodarcza, Polityka obecnego rzą- 
du nie może zniejszyć wydatków dyspo- 
zycyjno - subwencyjnych, nie może 
zniżyć budżetu administracyjnego i eme- 
rytalnego, nie może obejść się bez proce- 
sów politycznych ł bez pełnych (52.000 
osób) więzień. Musi być droga, Drogim 
musi być także etatyzm, który jest jednak 
organicznie związanym z obecnym re- 
żimem. W okresie Berezy napróżno bę- 
dzie p, Sławek apelował do inicjatywy 
do „radosnej twórczości”, ochotnej 
współpracy z rządem, napróżno będzie 
wołał o pomoc ludzi uczeiwych. Zjawią 


pos: 


edzeniu | 


| się na Jego apel karierowicze ! tchórze. 
Społeczeństwo pogrążać się będzię da- 
lej w marazmie į apatycznie będzie wy- 
czekiwać lepszego jutra. Będzie cieszyć 
się na rozkaz, wybierać na rozkaz i pła- 
kać na rozkaz. Starosta į egzekutor 
obejmą w nim rząd dusz.. 

Wierzymy. że jednak do tego nie 
dojdzie. Ale wiarę tę opieramy na in- 
mych siłach, niż te, do których apelują 
wodzowie sanacji. Rośnie w narodz'e 
wola do wolnego i dumnego życia, w 
twandej walce hartują sie nowe enerzje, 
które jutro kształtować będą losy pań- 
stwa. Obóz Narodowy, świadomy swej 
odpowiedzialności dziejowej, stanie 
u kierownicy... (ax) 


Mieszankę owoców egzotycznych 


„sez led Hawajski" Hazel 


Pomajowy raj ziemiaństwa 


W wieleńskim „Słowie“ (nr. 301) p, 
Mackiewicz, który tylekroć wysławiał 
okres pomajowy, pisze o obecnych u- 
stawach oddłużeniowych p. t. „Nowe 
wspaniałe ulgi dla ziemian“, ale to jest 
tytuł szyderczy: 

„W mowach premjera Kozłowskiego | 
w wystąpieniach innych gospodarzy kraju 
spotkalismy się z refrenem: ,z pieniędzy 
publicznych nie możemy ratować bankru. 
tów*, Miano tu na myśli większych właś- 
cicieli ziemskich, t. zw, obszarników. — 
Jeśli chodzi o bankrutów włościańskich, to 
wyłoży się na ich ratowanie około 350 mil- 
jonów z tychże pieniędzy publicznych. —- 
Zresztą słusznie że się wyłoży, bo akcja 
oddłużenia rolnictwa jest rozumna, słusz. 
^a, konieczna. Ale chodzi nam o to, aby 
oświadczenie „nie będziemy ratować ban- 
krutów - obszarników* skonfrontować z 
rzeczywistością... 

Przedewszystkiem wyjaśnienie, kto jest 
bankrutem. Dotychczas ratować się w 
Banku Akceptacyjnym miał prawo zie- 
mianin, którego majętność była zadłużona 
niżaj niż po 75 proc, wartości, a powyżej 
35 proc. Z tego należało mniemać, że za 
bankruta, którego ratować nie warto był 
uważany ten, kto się zadłużył powyżej 15 
proc. jak to się zdarzało zwykle t. zw. 
najlepszym czyli postępowym gospoda- 
rzom, najczęściej byłym wychowankom 
fakultetu rolnego Uniw, Jag., którzy, pro- 
wadząc swą gospodarkę intensywnie, po. 
padali w tarapaty. Natomiast ten, kto 
miał zadłużenie mniejsze od 35 proc, był 
uważany za takiego, który nawet się nie 
nadaje do Banku Akceptacyjnego, Obecnie 
pewne kategorje ziemian, mających tylko 
30 proo, zadłużenia majątkn, uważa się za 
bankrułów, których nic, prócz likwidacji 
spotkać nie może. Uważa się za bankruta 
człowieka, któremu wczoraj jeszcze bra- 
kowało 5 proc. zadłużenią całego mająt- 
ku aby mógł korzystać z pomocy dla po- 
ważniej zadłużonych. 

Według ustawy, którą, krytykowaliśmy 
w roku zeszłym „ziemia za podatki", 
mógł skarb państwa wziąć od ziemianina 
tyle własności ziemskiej, ile wynosiły za- 
lezgłości podatkowe, Np. ktoś zalegał z po~ 
datkiam dochodowym tyle, że wynosiła to 
8 proc. wartości jego majątku, Według 
stanu ale SC skarb państwa 
miał prawo przejąć 8 proc. takiego ma- 
jatku. Teraz ulega to całkowitemu przez- 
maczeriu, Jeśli ktoś zalega skarbowi pań. 
stwa z kwotami, wynoszącemi tak jak w 
poprzednim przykładzie 8 proc. 8 właś 
ciciel ziemski ma oprócz tego długów w 
wysokości 22 proc. wartości jego majątku, 
to przedstawiciel skarbu państwa wystę. 
puje z wnioskiem o postepowanie ukta- 
dowe. Jeśli układy nie zostaną zatwiar. 
dzone przez urzędy rozjemcze lub jeśli 
zostan: unieważnione przez wojewodę, to 
właściciel zjemski zostaje sprzedany w ca- 
łości. Pogorszenie polega więc na tem, źe 
dotychczas zablerano ziemię proporcjonal 
nie do zalecłości. teraz zaległość, równaią- 
ca sie choćby kilku procentom wartości 
majątku. może rociągnąś za sobą likwida- 
cję całości, 

Cn obszarnik otrzymuje w razie likwi. 
dacii ? 


Tak dobrze jak nie.,.$ 


Bo licytacja zaczyna się od 50 proc, 
wartości i nie wyjdzie wysoko ponad to, 
skoro brak wogóle nabywców. Pań- 
stwo i Bank Rolny mają zaś prawo pier- 
wokupu i płacą w papierach renty, któ- 
rej kurs oznacza minister. W tym kur- 
sie spłaca się długi i należności. Właś- 
cicielowi pozostanie może 20 proc. war- 
tości majątku, ale w papierach, które 
może sprzedawać po kursie giełdowym, 
który będzie mniej niż nikły, 

Więc gorliwiec pomajowy p. Mac- 
kiewicz zaczyna mieć wątpliwości... 
spóźnione o ośm i pół lat, 


Pokłosie sejmowe 
Czy P. Stahl jest „dziki* 
czy oswojony? 

Są w Sejmie posłowie, którzy nie na- 
leżą do żadnego klubu i dlatego nazywa- 
ją się „dzicy“. Tymczasem poseł Stahl 
nie należy do żadnego klubu, a nie jest 
dziki, jest oswojony. Mętne jego prze- 
przemówienie streszcza „Gazeta Poran- 
na“ w ten sposób: 

Pos. Stahl (dziki): Po raz pierwszy 

z tego miejsca przemawiam nie jako 
członek i przedstawiciel Klubu Narodo. 
wego, ale w imię niezmienionego cha- 
rakteru jako działacz ruchu młodych i 
wyznawca zasad programu obozu Wiel- 
kiej Polski więc w imię tych samych 
zasad, dla których urzeczywistnienia 
wszediem wraz z moimi przyjaciółmi 
do tej Wysokiej Izby. 

Jedno zdanie, a tyle nieścisłości. P. 
Stahl działaczem? Przecież z naibar- 
dziej powierzchownej analizy filologicz- 
nej wynika, że działaczem jest ten, kto 
działa, A p. Stahl przecież nie działa: 
tylko gada a zatem mógłby co najwyżej 
o Sobie powiedzieć, że jest gadaczem, 
lecz nie działaczem. Dla Ruchu Mto- 
dych zaś nie jest niczem. Jest zerem 
własnej osoby przywiazanej do jedynki 
mandatu sejmowego. Wkrótce już jedyn- 
ka odpadnie, a zero pozostanie tem, 
czem było, O „niezmienionym charakte- 
rze“ też p. Stahl niema co mówić, Chy- 
ba. że zmyślał już wtedy, gdy brał man- 
dat od kierownictwa Obozu Narodowe- 
£o zobowiązując się go oddać na wypa- 
dek, gdyby „zmienił charakter". Żadni 
przecież wyborcy p. Stahla na Sejm nie 
wybrali, 

„Charakter“ p. Stahla staie się jasny 
w świetle słów p. Miedzińskiego, który 
o p. Stahlu powiedział: 

że jakkolwiek Klub BB, nie spodzie. 
wa się żadnego wsparcia od grupy ros, 

Stahla, tło jednak głos jego Przyjmuje z 

zadowoleniem, 

Otóż to. Szkoda tylko. że p. Miedziń- 
ski nie uzupełnił iż: jakkolwiek Klub BB 
nie spodziewa się żadnego wsparcia od 
grupy pos. Stahła, to pos. Stahl spodzie- 
wa się wsparcia od Klubu BB. Ideolo- 
gicznie bowiem od O. W. P. do BB. jest 
za daleko i nie przez ileologję zbliżył się 
poseł Stahl do BB, R 


Str, 3 


Przy niedostatecznej funkcii kiszek, 
l cierpieniach wątroby i dróg żółciowych, 
otyłości į artretyźmie, katarze żołąd- 
ka i jalit, opuchlinie grubej kiszki, cier- 
pieniach odbytnicy naturalna woda 
gorżka Franciszka - Józefa szybko u- 
suwa objawy zastoinowe i bóle w 
podbrzuszu, Zal. przez 'ek, 1852 


Echa dnia 


JÓZEF PROCKO I Syn 
Fabryka mebli żel. i 
motalowych: 
Lwów, Tercjarska 10. 
Łóżka, Tapczany, 
Łóżsezka dziec. sta- 
jaki umywalki ete. Róż- 
ne odlewy. Zamawiać 
i nabyć można pe ce- 
nach fakryeznych 


PROCK O 


vi. 
Łyczakowską 4. Tel. 74-80. 
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Ks. Szydelski swoje, 
a Warszawa swoje 


W ogólnej dyskusji w Sejmie zabrał 
głos też poseł ze Lwowa, ks, prof. Szy- 
delski. Prasa w ten sposób streszcza 
tego przemówienie: 


Co się tyczy polityki wewnętrznej to 
najwięcej skarg wywołuje polityka per- 
sonalma, Obsadzanie niektórych stano- 
wisk emerytami wojskowymi i wojsko- 
wymi, którzy już mają byt zapewniony, 
jest niewskazane zwłaszcza w czasach 
gdy tak trudno o pracę, 

Jako posał miasta Lwowa zwraca u- 
wagą na fakt opłacania Lwowa z róż- 
nych instytucyj gospodarczych od wie- 
lu lat już istniejących, Np, przeniesio- 
no ostatnio dyrekcję Zakładu Pensyjne- 
go dyrekcję Ubezpieczeń od wypadków, 
wydawnictwo książek szkolnych itd, 
Wskutek tego Lwów ubożeje i miastu 
dzieje się wielka krzywda. 

Mowca aReluje do p. Premjera, aby 
wglądngł w tę sprawę, 


Ks. poseł Szydelski znowu zastoso- 
wał swoją zwykłą praktykę, Wyżalił się 
przed Sejmem, popłakał, poskarżył się, 
zaapelował nawet do p. premiera j na 


tem koniec. I tak nikt się z ks, Szydel-_ 
skim nie liczy. i tak wszyscy wiedzą, że 


ks. Szydelski partji sanacyjnej krzywdy 
nie zrobi i głosować będzie za panią 
matką. Tacy ludzie reprezentują dziś 
Lwów w Warszawie į odpowiednio do 
tego nas warszawskie czynniki traktują. 


ADWOKAT 
Dr ANTONI KONOPACKI 
przeniósł 
kancelarję adwokacką 
na ul. Halicką 20 30226 tel. 47-22 
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a dziesięć tygodni wojna ? 


Pod tym frapującym tytułem za. 
mieszcza „Neues Wiener Journal“ 
dłuższy artykuł, poświęcony kwestii 
plebiscytu w Zagłębiu Saary. 

W Berlinie — pisze wiedeński dzien- 
nik — nikt jeszcze dotąd nie wątpi, iż 
większość mieszkańców Zagłębia opo- 
wie się za powrotem do Niemiec. Co- 
prawda, nie mówi się już o 95 proc. 
głosów, lecz o stosunku 2:1 na ko- 
rzyść Niemiec. ł 

Punkt ciężkości leży jednak gdzie- 
mdziej, Oto jest rzeczą możliwą, że 
część Zagłębia, w szczególności po- 
wiaty zachodnie, opowiedzą się znacz. 
ną większością głosówi przeciw Niem- 
com, a za Francją. 

W tym wypadku Liga Narodów, w 
której rękach leży ostateczna decyzja, 
mogłaby, na podstawie wyników pie- 
biscytu, orzec rozdział całego tery- 
torium, przyznając pewne obszary 
Francji. Liga Narodów powołaćby się 
mogła na precedens z Góraym  Śląs- 
kiem. 

Otóż do tej ewentualności — z któ- 
rą Berlin liczy się dość poważnie, — 
nie chce rząd niemiecki dopuścić za 
żadną cenę. I dlatego mówi się coraz 
głośniej o m9żliwości „puczu“ niemiec- 
kiego w Zagłębiu Saary, puczu insce- 
nizowanego í finansowanego przez 
Berlin, by w ten sposób uprzedzić ple- 
biscyt i całe terytosjum wcielić defi- 
nitywmie do Rzeszy. 

Pogłoski o projektowanym puczu 
wywołały zrozumiałe zaniepokojenie 
wie Francji, która skoncentrowała na 
granicy silne oddziały wojskowe, go- 
towe do wmaszerowania na teren Za- 
głębia, skoro tego prezydent między» 
narodowej Komisji Knox, zażąda. Nie 
ulega wątpliwości, że ma wypadek 
niemieckiego puczu oddziały te wma- 
szerowałyby natychmiast do Zagłębia 
Saary, co — zdaniem autora artykułu 
— byłoby równoznaczne z wybuchem 
wojny francusko — niemieckiej. 


„N. W. Journal" zastanawia się 


rad rolą, jaką w tym konilikcie ode- 
grałaby Polska. 


Lwów, Chorążczyzny 10. 
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i przybory elektryczne poleca najtaniej 


STANISŁAW LEŚNIAKOWSKI 


„W Berlinie, jak się zdaje, polega 
się obecnie zupełnie na swym pol- 
skim przyjacielu, który — jak się 
spodziewają — w konflikcie o Zagłębia 
Saary sprawę niemiecką uważać bg- 
dzie za swoją własną. Faktycznie 
też Polska miałaby duży rachunek do 
wyrównania, Nadzwyczajną rzeczy- 
wiście jest suma narodowa - socia- 
listyczrych objawów j wyrazów mi- 
łości, począwszy od zagwarantowa- 
nia (?) „Kurytarza”, poświęcenia (?) 
Gdańska į zgody (7?) na zupełne od- 
niemczenie Śląska, — aż do podwyż- 
szenia poselstwa niem. w Warszawie 
do rangi ambasady. 

Mimo to jednak Ber'in łudzi 
tragicznie, jeżeli liczy na to, że Pu!- 
ska w tej sprawie zechciałaby Niem- 
com wyciągać z ognia gorące ka- 
sztany, Właśnie atmosfera tych obrad 
genewskich, którym przewodniczyć 
będzie Litwinow, a w których La- 
val brać będzie po raz pierwszy 
udział jako reprezentant Francji, naj- 
mniej chyba mogłaby skusić polską 
dypłomacię do „extratury”, ozna- 
jącej nieodwołalne zerwanie z Fran- 
cją, bez jakichkolwiek korzyści da 
samej Polski“. 


W tej sytuacji pozostaje Niemcom 
jedno tylko wyjście: pucz. I na to mu- 
si być Europa przygutowaną. Od Nie- 
miec zatem wyłącznie zależy, czy w 
ostatniej chwili cofną się jeszcze przed 
tą ewentualnością I czy za dziesięć 
tygodni nad Zagłębiem Saary nie za- 
płonie łuna nowej wojny. (kr.) 


BRET S a e A 
Firma Chrześcijańska! 


MARII PSTRUCHOWEJ 


poleca na sezo» josienny 


p OBUWI damskie, męskie I dzie- 


cinae — tylke najwyższej 

jakeści I pn cenach nainiższvch MAGA- 
YN GBUWIAĄ MARII PSTRUCHOWEJ 
2656 Lwów, Halicka 11. 
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IRALL TANAKA 


Z LWOWSKIEGO TEATRU WIELKIE GO 


„Człowiek i nadczłowiek” 


Bernarda Shaw 


Pośród sztuk Bernarda Shaw 
„Człowiek i nadozłowiek* oznacza 
przejście od sztywnej i mechanicznej 
ortodoksji socjalistycznej do samoistnego 
myślenia. Dowiadujemy się tu, że pól: 
ludzkość w drodze ewolucji į doboru 
naturalnego nie wyprodukuje nadczło- 
wieka, nie można będzie wprowadzić 
programu socjalistycznego w życie. 
Shaw wierzył w nadczłowieka, ale 
musiał sobie zdawać sprawę, że kto w 
niego nie wierzy, ten odrzuci cały 
program Marxa. Dalej mamy tu wpra- 
wdzie dwóch sympatycznych socjali- 
stów — jednego teoretyka, należączgu 
do „próżniaczej klasy bogatej“, dru- 
giego uświadomionego  proletariusz1, 
ale jest i banda opryszków z Sierra 
Nevada, złożona z samych rewolucjo- 
nistów. Kłócą się oni wciąż O program 
i nie potrafiliby skutecznie uprawiać 
nawet swego prymitywnego rzemiosła, 
gdyby na czele nie stal Żyd - organi- 
zator. Wreszcie į postulat wolnej mi- 
łości jest ośmieszony gdyż Tanner 
dwukrotnie sądzi, że spotka! się z jego 
wcieleniem w życie į rozpoczyna na 
ten temat patetyczne deklamacje, lecz 
dostaje natychmiast po nosie, dowiadu- 
iac się, że to, co uważał za wolną mi- 
tość. jest zwyczajnem,  burżujskiow! 
rałżeństwem. 

Najlepiej skrytykował sztukę sam 
Shaw w przedmowie do „Z powrotem 
do Matuzala'* (1920): 


„Wziąłem podanie o Don Juanie w 
jego mozartowskiej formie i zrobił:m 
z niego parabolę dramatyczną twórczej 
ewolucji, Ale będąc wówczas na szczy- 
cie swej inwenoji i talentu komedjo- 
pisarskiego, przyozdobiłem ją zbyt htv 
skotliwie į zbyt rozrzutnie. Otoczyłem 
ją komedią, w której stanowi tylko je- 
den akt, a ten był tak zupełnie epizo- 
dyczny (był snem, mie wpływającym 
na akcję sztuki), że komedję możaa 
byłó oderwać i grać samą dla siebie 
W istocig trudno było grać nieokrojo- 
ną całość ze względu na jej olbrzymią 
długość”. 

Rzeczywiście teatry angielskie czę» 
sto opuszczają sen, który zawiera: fi'>- 
zoficzną myśl sztuki. Sam byłem w 
Londynis na takiem przedstawieniu. 
Tytuł „Człowiek i nadczłowiek* jest 
wówczas zupelnie niezrozumiały. 

Lwowski Teatr Miejski nie poszedł 
tą droga — i zupełnie słusznie. Z tem 
wszystkiem trzeba było obciąć sen z 
HI aktu i odpadły tyrady, w których 
Tanner — Dón - Juan — Shaw rozwi- 
ja swe teorje, które zaznacza późnie! 
tylko djabeł - Mendoza. Trudno to po- 
chwalić, ale rzecz naturalna, że scent 
idzie w kierunku efektów scenicznych 
poświęcając inne rzeczy. Czv zresztą 
kyłyby te długie wywody pomogły? 
Shaw mówi, że i tak „nikt nie spo- 
strzegł nowej religii w centrum inte- 
lektualmego wiru w komediji, 


Mam inny poważniejszy zarzut. 
„Człowiek i nadczłowiek* grany 70 
raz pierwszy w roku 1903 jest dzisiaj 
sztuką historyczno - obyczajową i 
powinien był mieć odpowiednią o- 
prawę. Nie wiem, kto, reżyser czy 
tłumacz, odpowiada za następującą 
zmianę: Tanner zarzuca Roebuckowi, 
że jego przekonania pozostały nie- 
zmienione od lat sześćdziesiątych XIX 
w., a ze sceny słyszeliśmy wczoraj 
„od roku 1900“, Przecież komedja niə 
da się w ten sposób zmodermizować! 
Auto jest już zwykłym środkiem loko- 
mocji, a nie zbytkiem bogaczy, a skrai- 
ty postępowisc i rewolucjonista Tan- 
ner byłby w naszych czasach chyba 
faszystą lub komunistą. 

To też raziły straszliwe malunki ħi- 
turystyczne w pracowni Roebucka w | 
akcie I. Cnotliwy właściciel nie byłby ! 
jej nigdy ozdobił temi nagościami. | 
Zrssztą gdyby matka Ewa naprawdę 
miała taką gębę, dzieje ludzkości wzię- 
łyby były ińny obrót. Adam nie byl- 
hy za jej namową zjadł jabłka, ale był- 
by Od niej w stanie niewinności uciekł, 
gdzie pieprz rośnie. 

Rozminieto się też z intencją auta- 
ra, robiąc starszego Malone'a dobro- 
dusznym staruszkiem. Postać ta mia'a 
być plasterkiem na rany, zadane so- 
cjalizmowi; rekinem  kapitalistycznym. 
który osądziwszy, że banda Mendozy 
jest dobrym interesem, lokuje w n'in 
pieniądze i zmienia go w spółkę 
z ograniczoną poręką. Ta drapieżna sa- 
tyra nie straciła i dziś aktualności. Po- 
patrzmy tylko na pewne kartele. 

Wyliczyłem błędy reżyserji i insce- 
rizacji. Trzeba jednak przyznać jeji 


stę | 


Nr. 308 
Z anegdot o Hitlerze 


W Berlinie opowiadają następującą 
historyjkę: 

Hitler zwiedza szkołę męską, Przed- 
stawiają mu trzech celuijących uczniów: 
Otona, Karola i Mojżesza. 

— Gdybyś był mym synem, — zwra 
ca się Hitler do pierwszego z nich, — 
czembyś chciał zostać? 


— Ambasadorem — odpowiada 
Oton. 

— Ślicznie, Proszę go zapisać do 
szkoły dyplomatycznej, — dysponuje 
Hitler. 


— A ty? — pyta kanclerz drugiego 
z rzędu. 


— Chciałbym zostać marszałkiem, — 
odpowiada Karol. 

— Zapisać go do szkoły wojskowej, 
— oświadcza Hitler. 


Następnie zwraca się do trzeciego 
chłopca, Moiżesza: 

— No, a ty, czembyś chciał być, — 
zdybyś był moim synem? 

— Sierotą, — odpowiada Mojżesz bez 
wahania, 


pwzzź 


dużo zalet, Dekoracja IH aktu, przed: 
stawiająca góry Nevada, była wspa. 
niałą, ujęcie wzrokowe snu bez zarzu- 
tu itd. Także innych odstąpień od kon- 
cepcyj autora prócz wymienionych nie 
zauważyłem, owszem podkreślano „£- 
go myśli, nieraz subtelnie i efektownie. 
Przedstawienie można zanotować jaka 
Gzda'nią naogół rubrykę w kronice te- 
atrów „wowskich. 

Gra również była dobra. P. Kras- 
nowiecki dobrze dawał sobie radę z 
zapalczywym  społecznis, a tchórzii. 
wym wobec chytrej Anny Tannerem. 
Świetny był Mendoza p. Krzemień: 
Skiego, dzięki umiarowi w użyciu ak- 
centu żydowskiego, pojawiającego się 
tylko w momentach podniecenia. Sce- 
na czytania wierszy stanowiła pyszną 
groteske, dobrze też wypadł Szatan, 
po którym widać, że był niegdyś kə- 
nerem. Jedną rzecz należałoby pi- 
prawić: Moment lekkiego strachu w 
chwili, gdy banda zatrzymuje pierwsze 
auto. Mendoza Shawa nie jest tchó- 
rzem. Straker Stracił w przekładzie 
swój główny urok — celowo gminną 
wymowę, ale to wina tłumacza, nie p. 
Więckowskiego. P. Machalski wydobył 
wszelkie możliwe efekty z drugorzęd: 
nej roli Roebucka. 


Pani Martini jako Anna miała $wiet- 
na zgestykulacię i mimikę. Niestety w 
szeregu momentów nie było jej sły- 
chać. Szept scen'czny to sztuka, którą 
trzeba gruntownie opanować. P. Kos- 
socka jako Wioletta doskonale wyga- 
dała w dalszych aktach, mniej szczę” 
śliwie w pierwszym. 


WŁADYSŁAW TARNAWSKI 


Nr. 308 


D kraju’ 


Jezyk „ukraiński“ zamiast 
rosyjskiego 


(er) Wychodzące w Wilnie „Russkoje 
Słowo* donosi, iż Wołyński Duchowny 
Konsystorz (prawosławny) w Krzemieńcu 
wydał okólnik do podległego duchowień- 
stwa z poleceniem używania w korespon., 
dencji urzędowej języka „ukraińskiago" 
na miejsce dotychczasowego rosyjskiego, 
„Russkoje Slowo“ jest zdania, że ukrai- 
nizatorski ruch w Cerkwi prawosławnej 
jest sprzeczny z interesem państwa pol- 
ski3go. 


Skazani księża 
grecko-katoliccy 


W sądzie grodzkim w Brodach to- 
czyła się swego czasu rozprawa karna 
przeciwko ks. Juljanowi Rudkiowiczo- 
wł z Leszniowa j ks. Stefanowi Hawry- 
lukowi z Sznyrowa, oskarżonym 0 roz- 
siewanie fałszywych wieści, skienowa. 
nych przeciwko państwu I jego autory- 
tetowi, oraz przeciw 9 wieśniakom z 
powiatu brodzkiego, oskarżonym o znie- 
ważenie posterunkowego P, P. z Lesz- 
niowa w czasie pochodu z okazji świę- 
ta „ukraińska młodzież Chrystusowi", 
Po przeprowadzonej rozprawie sąd 
skazał na bezwarunkowy areszt ks. 
Juljana Rudkiewicza na rok więzienia, 
ks. Stefana Hawryluka na 9 miesięcy, 
a pozostałych oskarżonych na bezwa» 
runkowy areszt od 4 do 9 miesięcy. 
W następstwie apelacj, sąd okręgowy 
w Złoczowie, jako ndwoławczy, za- 
twierdził wyrok I irstancii, zawiesza- 
jąc wyjątkowo obu księżom wykonanie 
kary na okres trzech lat. 


RAGLANY ZŁ. 78 


w olbrzymim wyborze 
Herman KATZ 
Lwów, Legjenów 7 1857 
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Śmiertelny epilog bójki 


pod Lwowem 


(a) W Podsadtach w Powiecie lwow- 
skim, powstala wczoraj na gościńcu bój- 
ka pomiędzy tamtejszymi parobkami. W 
czasie bójki jeden z parobków postrzelił 
tiężko z rewolweru stojącą obok Kata- 
rzynę Wójcik, liczącą 22 lat, zamieszka. 
łą w Miłaszowicach, Ciężko ranną prze- 
wieziono do szpitala powszechnego we 
Lwowie, gdzie Wójcikówna po przepro- 
wadzonej operacji zakończyła życie Jako 
uczestników bójki, a między nimi i 
sprawcę zabójstwa 'Wójcjkówny, areszto. 
wano Hryńka Szewczuka, Iwana Dubia- 
ka i Iwana Moskwiaka, parobków miej- 
scowych. ' 


Nieszczęśliwy wypadek 
na kopalni nafty 


(a) Kazimierz Mendyka, liczący 34 lat, 
zajęty w kopalni nafty w „Polana.Ostre* 
w Brzozowj3, zajęty był onegdaj w po- 
łudnie oczyszczaniem pasa transmisy j- 
nego i w tym celu trzymał się jedną rę. 
ką obramowania maszyny, W pewnej 
chwili w czasłe smarowania pasa stracił 
Mendyka równowagę a padając uchwy” 
cił się za pas, skutkiem czego doznał 
Łgniecenia palców prawej ręki złamania 
lewej ręki omz ciężkich obrażeń głowy i 
pleców, 'W ciężkim stanie przewieziono 
Bo do szpitala w Sanoku. Winę wypadku 
ponosi zarząd kopalni, który nie zakupił 
ogólnie używanych do takich cə3lów 
szczotek. í 
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KUPJER“ z dnia 8 listopada 1934 
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mm społeczeństwo Tarnopola zapomniał 


o cennej 


Obok zamku historycznego w Tarno- 
polu, wzniesionego przez hetmana Tar- 
nowskiego w XVI w, Franciszek Kory” 
towski od strony południowej wybudo- 
wał z pocz. 19 w. ogromny gmach, zwa- 
ny „nowym zamkiem“, którego ostatnim 
właścicielem był hr. Strzałkowski, W 
czasie zaboru austriackiego „nowy za- 
mek“ przeszedł jako fundacja pod za: 
rząd Wydziału Krajowego we Lwowie. 

Fundację Strzałkowskich wydzierża” 
wił od Wydz. Krajowego Ludwik hr, 
Koziebrodzki z Hlibowa. który był mar: 
szałkiem Wydziału, by potem oddzierża- 
wić ją dr. Schechterowi i spółce (żyd). 


CEU E a ER 
KRONIKA PRZEMYSKA 


Sokoli wieczór Kościuszkowski 


Tadeusz Kościuszko |Jest patronem 
polskiego Sokolstwa, dlatego rok rocznie 
we wszystkich gniazdach odbywają się 
obchody, których celem jest nietylko 
przypomnienie społeczeństwu pięknej po- 
staci prawdziwego 'Wodza Narodu ale 
też manitestowanie siły i tężyzny sokolej. 

W tym roku „Sokół“ przemyski urzą- 
dził tę uroczystość bardzo udatnie 4 bm, 
o godz. 5 popoł, Duża sala gniazda wy. 
pełniła się, jak nigdy dotąd na wieczor- 
kach kościuszkowskich poczem po ods- 
graniu Poloneza przez orkiestrę 4 Baonu 
Saperów, radny narodowy, adwokat Dr. 
Adam KFopiński wygłosił głęboki refe- 
rat o Kościuszce, Prelekcja w jasny spo- 
sób wykazała wspaniale zalety charakte- 
ru wielkizsgo Polaka i została przyjęta 
burzą oklasków, Zkolei sokolątka któ- 
rych liczny hufiec ćwiczy w gnieździe, 
oddały z dużym wdziękiem miłe panto- 
miny „Cyganka“ i „Gąski“, Teraz przy 
akompanjamencie prof, Martynowiczów. 
ny młoda, ale już znana sopranistka pna 
Zofja Kukulanka odśpiewała kilka pieśni 
które gorąco oklaskiwano. 

W drugiej części programu prezes 
gniazda płk. Kwiatkowski wręczył piękne 
nagrody zwycięzcom sokolego biegu ko- 
larskiego, Nastąpity przepiękne ćwicze- 
nia druhów przygotowywane na r, 1935 
do Warszawy, mazur, odtańczony w bar- 
wnych strojach przez sokolice, oraz uda. 
łe ćwiczenia wolne i przyrządowa dru- 
hów, Za znakomite przygotowanie części 
sportowej wieczoru należy się uznanie 
naczslniczce pnie Michalinie Kukulance 
oraz naczelnikowi p. Kazimierzowi Cie: 
szyńskjemu. 


KRONIKA KRYNICKA 


Skon zasłużonego 
działacza społecznego 


W dniu 6 bm, zmarł w Krynicy w 
wieku lat 62 $p. Antoni hr. Rostworow- 
skł, szanowany ogólnie działacz społecz- 
ny. Zmarły był przez długie lata preze- 
sem Lubelskiego Towarzystwa Rolni- 
czego i oifarnym opiekunem uniwersy- 
tetu w Lublinie. | 

Za zasługi pracowitego życia odzna” 
czony był krzyżem oficerskim Polonia 
Restituta i zodnością tajnego szambela- 
na papieskiego, i 


= 


fundacji? 


W ręku wymienionej spółki żydowskiej 
fundacja pozostaje do obecnej chwili, 

Należy wobec tego przypomnieć, że 
hr Strzałkowski w akcie fundacyjnym 
zastrzegł, że dochody uzyskane z fun- 
dacji mają służyć jako fundusz stypen- 
dyjny dla uczącej się młodzieży polskiej. 
Tymczasem wspomniana fundacja, dzier- 
żawiona i administrowana przez 9. 
Schechtera, nie wykazuje żadnych zy- 
sków, ponieważ cały dochód jest podo” 
bno obracany na pokrycie kosztów kon- 
serwacji I administracji, 

A przecież blok domowy ..nowego 
zamku“ *jest całkowicie zamieszkały 
przez około 80 rodzin żydowskich, któ- 
re w mniejszym lub większym stopniu 
opłacają czynsz, duża zaś sala znajdują” 
ca się na pierwszym piętrze jest oddana 
do dyspozycji młodzieży żydowskiej, 
która urządza w niej dancingi, zabawy i 
przedstawienia żydowskie. 

W ten sposób — w czasie. kiedy mło- 
dzież polska pozostaje bez środków do 
utrzymania i pornocy szkolnej — funda- 
cia Strzałkowskich nie tylko nie spełnia 
swej statutowej roli, ale z każdym ro" 
kiem wskutek złej konserwacji niszczeje. 
A społeczeństwo tarnopolskie mało 
zda się — wie o tem, że traci cenny 
zabytek. 

ET 2 tail" ZET" RR 
FOXTERRIER Y 
szorstkowłose dwumiesięczne z rodo- 


wodem sprzedam, Hulimkowa Lwów, 
Chmielowskiego 2 II p, 1865 


ET | EEG. | 0 OEEEEŃEECKCC 
Wstęp na weselu — ep log 
w lwowskim szpitalu 


(a), W Chruśnie Starem, koło Dorn- 
feldu, w pow. lwowskim, nieznany 
sprawca strzelił wczorajszej nocy przez 
okno do mieszkania Wasyla Horaka 1 


zranił go ciężko w okolicę lewej łopatki. | 


Policja przytrzymała podejrzanego o po- 
pełnienie tego zbrodniczego czynu Mi- 
chała Majewskiego, liczącego 21 lat, Ma- 
jewski przyznał się do winy ł jako po- 
wód targnięcia się na życie Horaka po- 
dał chęć zemsty, został bowiem pobity 
przez niego przed tygodniem na wese- 
lu. Rannego Horaka przewieziono do 
szpitala powszechngo we Lwowie. 


Str. 5 


KRONIKA WARSZAWSKA 


NIEUZASADNIONE OBAWY. Obawy, | 
fż wprowadzone na wszystkich wyższych 
uczelniach badania nowowstępujących 
akademików przez specjalna komisje le- 
karskie spowodują skreślenie z list czę- 
ści kandydatów, okazały się płonne- 
mi, Na Uniwersytecie Warszawskim, ko* 
misja lekarska zbadała już większość 
studentów, którzy zapisali się w br, aka- 
damickim, jednakże ani jedna osoba nie 
została skreślona. Komisja zaleciła na- 
tomiast w kilkudziesięciu wypadkach 
przeprowadzenie specjalnych kuracyj, 


SALON SZTUKI 


Lwów, Klementyny Tańskiej í 
naprz. Kawiarni George'a 


poleca 
okazyjnie: Salon empire, pokój 
kombinowany, garnitur klub., tapczany, 


dywany pers ie, kilimy i wiele innych 
przedmiotów — tanio 1826 


KRONIKA STANISŁAWOWSKA 


Druga serja przeniesień 


Onegdaj podaliśmy pierwszą listę u- 
rzędników likwidowanej Dyrekcji Kol, w 
Stanisławowie, przeniesionych do Dyrek. 
cii Kolei we Lwowie, W dalszym ciągu 
przeniesieni zostali do Lwowa. 

Do Wydzłału drogowego: pracownicy 
kontraktowi inż, Sochacki Kaz, inż. Li- 
twińczuk M, inż, Kikal $., inż. Kuźmiński 
M., inż, Mazurkówna J. inż. Michniewski 
Wł. i inż, Pazdro K. do Wydz, Handlowe: 
taryf: st, asesor Witkowski Kl. i asesor 
Makowski K.; do Wydziału zasobów: 
kontr, technik Wencel B., do Biura Per. 
sonalnego: as, Wierzejski K. I st, asystent 
Jasiński W,; do Błura Wojskowego: aseso 
rowie Stoklassa St. i Blażek K,; do Biure 
Finansowego: as, Studziński J. 

Prócz wymienionych odejdzie do Lwo- 
wa jeszcze przeszło 60 pracowników kon- 
troli dochodów, tak że w biurze stanista. 
wowskiem tej instytucji pozostanie około 
110 osób, 

Od 2 bm, dbywa się wywożenie mebli 
f aktów z gmachu Dyrekcji, przyczem 
transport odbywa się w tempie przyśpie- 
szonem, 


Walka zę Zodziejami na terenie kopa horysławskich 


(a). W dniu wczorajszym o godz. 
4-tej nad ranem posterunkowy z Komi 
sarjatu P, P. w Borysławiu w czasie 
służby obchodoweji w obrębie kopalni 
„Gottlieb" zauważył dwóch podejrzą- 
nych osobników, którzy usiłowali do- 
konać tam kradzieży.  Osobnicy ci na 
widok zbliżającego się posterunkowego 
rzucili się do ucieczki a gdy nie zatrzy” 
mali się na wezwanie posterunkowego, 
ten dwukrotnie strzelił w kierunku ucho- 


dzących złodziei 1 ranił jednego z nich | trzymał się I został uięty. 
m X zm 


w kręgosłup. Rannym został niebezpiecz zd 


ny złodziej Bronisław Grabowski, które- 
go w ciężkim stanie przewieziono do 
szpitala w Drohobyczu. 

Tej samej nocy tenże posterunkowy 
w obrębie kopalni „Knłaź* zauważył 
zawodowego złodzieja, Eljasza Jóźwia- 
ka, który usiłował tam włamać się do 
magazymi. Na widok posterunkowego 
Jóźwiak rzucił się do ucieczki, a gdy no- 
stermnkowy strzelił, lecz chybił, złodziej 
z obawy przed następnym strzałem, za- 


Dyrektor Oddziału Towarzystwa Ubezpieczeń „Przezorność* Sp. Akc. i Zastępstwa Totara Ubezpieczeń 


„The Prudential” we Lwowie 
zmarł dnia 6 listopada br. po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach. 
W Zmarłym tracą obie nasze instytucje długoletniego i oddanego Kierownika podwładnych mu placówek. Pamięć po nim pozostanie w obu 


instytucjach na długie lata 


u ESO 


DŁ) 


Dyrekcja Towarzystwa Ubezp:eczeń 


„PrzezxzornośE'"' Sp. AKC. 


i Himno Przodstawicielstwo Pa T pibe p ia 


Z PAPKZAR SANA PTI 


Str, © 


„KURJER* z dnia 8 listopada 1934 


co DZIEŃ NIESIE?! Kronika lwowska 
Lwijanie etatów administracyjnych 


w Ubezpieczalni lwowskiej 


Czwartek 


LISTOPADA Gotfryda 
Wsch. sł.6 g. y 
Hi n W Piątek Teodora 
|" "" "ROWE 


Gdzie 
WALICHIEWICZ Kopernika 2, SIODŁA, 


ico kupię ?. 


kufry, torby, teczki, portmonet. 


zaprzęgi, 
koc3 na kx 


ki, kagańce, baty, czapraki, 
mie. Rok załozenia 1863, 


BIELIZNA 


męska, krawaty, kapelusze oraz ostatnia 
nowości w zakresie medy meskiej — po 
z cenach najniższych poleca 


x = MOKRZYCKI 


l Lwów, Rntowskiego 2 


REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI 


Czwartek 8, 11. g. 3,30 Tzatr dla dzie. 
ci „Mały lotnik“ g. 730 „Człowiek i 
Nadczłowiek*. 

Piątek 9. 11. g, 7.30 „Człowiek i Nad- 
człowiek“ 

Sobota 10, 11, g. 8. Uroczysta Akadem- 
ja ku uczczeniu XVI Rocznicy Niep, Pol. 

Niedziela 11. 11, g, 12 w poł. Poranek 
„Gwiazdy“ g- 3,80 Zwyciężyłem Kryzys. 
Cany najniższe. g, 7,30 „Marchołt gruby 
p sprośny', 


BIELIZNA POŚCIELOWA 


doborowe materj. wykesas, najsolida. 
najsawsza medele, eczy bezkonkur. 


Józef Nowak pl. Marjacki 6 


=s 


TEATR ROZMAITOŚCI 
Czwartek 8, 11, g. 8.80 Chór Dana. 
Piątek 9. 11, g- 7.30 „X 33“ 

Sobota 10. 11, (g. 7.30 „Pod Zarządem 
Przymmusowym* premjera Abon 8, 

Niedziela 11. 11. g. 3,30 „Mięczak* Ce. 
y najniższe, Abon 2. g, 7.30 Towariszcz. 


ala) 
i 


BIELIZNA ZIMOWA 


dla Pań i Panów oraz erygin. wyroby 
Dr. Jaegera niżoj een fabryeznych 


Józef Nowak p! Marjaeki 6 


FUTRA 


Damskie - męskie przerabia modernizuje 
O cenach przystępnych Praeownia Futer 

„ KWASNICKIEGO Lwów, pl, Marja- 
ski 5. l p. (Galerja Marjaeka, 1421 


BIURO KONCERTOWE M, TUERKA 


Czwartek, 8 listopada: Dymitr Smirnow, 
tenor z udziałem Rosyjskiego Chóru Sie- 


mionowa, 


-FUTRA 


nowe damskie i mę- 
skie, oraz wszelkie przeróbki według naj» 
nonazyoh adena: wykonuje tanio i solidnie 
Magaryn racownia Futer Alek. 

Wróbla Lwów, Halicka 20 tel. hatrik 


REPERTUAR KINOTEATROW 


APPOLO: „Nędznicy* Harry Baur 

ATLANTIC: Viva Villa, 

'"OLOSSEUM: Tancerka z A > 
rewja „Piekło', 
“ASINO: Taniec miłości z Joan 650%, 
ford. i e ! 
IMERA: „Jej weadę c catufe*. z Hen. 
ry uaratem. ka ją tte 

GRAŻYNA: My I. Brygada, 

KOPERNIK: Wiosenna parada l rewela- 
cyjne dodatki dźwiękowe, « 

MARYSIENKA: Parada oraz rewja „We- 


oraz 


soła płeć, 
MUZA: Kocha, lubi, szanuje oraz Kot i 
skrzypce, 
PALACE: „Co mój mąż robi w nocy? 
Krukowski, Znicz, Tom, Jarossy, Mań- 
kiawiczówna, Gorczyńska Moszkowicz. 
FAN: Wyrok życia oraz rewia. 


PASAŻ: 
rewja, 
RAJ: Czy Lucyna to dziewczyna?,,, 
STYLOWY: Przedmieście oraz rewja. 
ŚWIT: Hanka __ Oczy czarne. 
WANDA: Noc w Kairz: i 24 godziny. 


| dO AJ 


FUTRA — 


damskie, męskie, przerabia, modernizuje, 
najnowsze modele, wykonuje najstaraniej, 
pracowaia Władysława LIGNARA, 

Lwów, Kechanowskiege 3. _ 1277 


Przygody podróżników oraz 


KOMUNIKATY TEATRÓW MIEJSKICH 

TEATR WIELKI gra dziś o godz, 7.30 
jak i w dnie nastę ne „Człowieka i Nad: 
cziowieka Bernarda Shawa. Ta najwspa. 


Donieśliśmy o redukcjach personelu 
administracyjnego i administracyjno-le- 
karskiego w Ubezpieczalni lwowskiej na 
tle zarządzeń oszczędnościowych w admi- 
nistracji. Niezależnie od powyższych re- 
dukcyj, nastąpi w najbliższym czasie 
zwinięcie pewnej ilości etatów admini- 
stracyjno-lekarskich. We Lwowie będzie 
zwiniętych około 50 etatów. 

Według informacyj otrzymanych przez 
Agencję Wschód, redukcję etatów admi- 
nistracyjno-lekarskich pozostają w związ 
ku z przygotowaniami do większej re- 
formy lecznictwa, zapowiedzianej przez 
czynniki kierujące w dziale ubezpieczeń 
oz AEN a ER POZY W |" Głównym postulatem, na 


nialsza komadja tego autora znalazła praw 
dziwie artystyczny wyraz na scenie Tea- 
tru Wielkiego. 

W TEATRZE ROZMAITOŚCI dziś po 
raz ostatni Chór Dana który ro powro. 
cie z Rosji Sowieckiej występuje przy 
współudziale Mieczysława Fogga, Marysi 
Nobisówny i Adama Wysockiego, zbiera- 
jąc zasłużone oklaski za wysoce artysty: 
czny program. Jutro po raz ostatni ,X 38', 
która schodzi w pełni powodzenia z afisza, 
ustępując miejsca premjerze farsy Arnol- 
da i Bacha ,Pod zarządem przymusowym” 

UROCZYSTA ARADEMJA  XVllecis 
NIEPODLEGŁOŚCI odbędzie się w sobotę 
Bilety na Akademję nabywać można w 
kasach Teatru Wielkiego oraz w Biurze 
Fot-Abo-.Rad Phic Marjacki 9. 

PRZEDSTAWIENIE DLA MŁODZIEŻY 
W czwartek o godz. 3.30 pop. w Teatrze 
Wielkim wystawia „Teatr dla dzieci I 
młodzieży** niezwykle barwną i wesołą 
komadjobajkę Remusa pt, „Mały lotnik* 
w inscenizacji i reżyserji J. Orszy. Udział 
w przedstawieniu bierze sto trzydzieści 
osób, nielicząc pełnej okiestry skindajączj 
się z 24 osób, 

Bilety do nabycia w Kasach Teatrów 
Miejskich i w Kasie Biura Fot-Abo-Rad. 


W ADMINISTRACJI NASZEJ ZŁOŻYLI: 

DLA KALEKI INTROLIGATORA: M. 
Kszł 1.1 R. gł 5, 

NA CZESNE DLA AEADEMIRÓW: Tar- 
nawska zł. 2, J. W. zł. 10, — Marjan Kru. 
pański zł. 5, Dr, Bronisław Błażejowski, 
adwokat zł. 5, 

DLA CHOREJ STARUSZKI: Augustyna 
Chojnacka zł, 5. 

KOMUNIKATY 

WALNE ZEBRANIE „KOŁA BUCZA- 
CZAN*, odbędzie się ae 11 listopada hr, 
(w niedzielę) we Lwowie przy ul. Pija- 
rów 35 (Dom Ak, Med. U, J. K.). Na po- 
rządku dziennym zebrania: Zagajenie, 
Wybór nowych Władz i Wnioski. — Po- 
czątek o godz. 15-tej. 

WIECZÓR MORSKI. Jako nadzwy: 
czajna atrakcja kulturalna dla miłośników 
nastrojowej, żywiołowej, muzyki i poezji 
odbędzie się we czwartzk 8 bm., o godz. 
7,80 wiecz. w sali Domu Oświatowego TSL 
przy ul. Czarnieckiego 1. Wieczór, poświę- 
cony twórczości artystycznej, osnutej na 
motywach potężnego żywiołu morskiego. 
Bilety po cenach popularnych wcześniej 
do nabycia w składzie nut B. Połonieckie. 
go, ul, Akademicka 2a. Dochód na cele 
propagandy muzyki polskiej w Szwecji, 

LWOWSKI OKR. KOMITET OBYWA- 
TELSKI T.O.M., urządza 10 bm. „Jesiznny 
Dancing 16, (04 M.* w salach hotelu Geor- 
ge'a, przy dźwiękach zespołu muzycznego 
Techników, — Początek godz. 21-a, Bilet 
wstępu zł. 2,30 akademicki zł. 1.15, 

Tradycyjny ten dancing T. O, M. ścią: 
gnie niewątpliwie i tego roku, jak w l- 
tach poprzednich, liczną i wykwintną Pu. 
bliczność, która w ten sposób połączy 
przyjamne spędzenie wieczoru z zasile- 
niem funduszów Tow. na cele zaopatrze- 
nia sierót przed nadchodzącą zimą. 


Zdarzenia i wypadki 


(a) ARESZTOWANIE  OSZUSTA. 
Wśród bezrobotnych pracowników u. 
mysłowych i fizycznych od dłuższego 
czasu grasował nieznany bliżej osob- 
nik, który pod pozorem „wyrabiania 
posad" wyłudzał od nich mniejsze i 
większe sumy. W ostatnim czasie ni- 
raził on w ten sposób kilkadziesiąt 
osób na stratę dokumenów i pieniędzy. 
Policja ptzytrzymała wczoraj owego 
osobnika, którym okazał się Jan Sche- 
rer, emer. sierżant. Odstawiony on iuż 


który godzą się władze nadzorcze i ubez- 
pieczeni, jest dążność do szerokiego udo- 
stępnienia chorym leczenia i korzystania 
z wolnego wyboru lekarza. Przy spełnia- 
niu tego postulatu odpadną prawie zupeł- 
nie pośrednictwa licznych biur admini- 
stracyjno-lekarskich i odpadnie zarazem 
cały alembik, przez który ubezpieczony 
pacjent dochodził do lekarza. Jak się do- 
wiaduje Agencja Wschód na trenie trzech 
województw południowo-wschodnich czy 
nią wszędzie przygotowania do ogólnej 
reformy lecznictwa i zwijane są etaty ad- 
ministracyjne w dużych ilościach. £ 
a% "alma 


"= X mj 


został do dyspozycji sędztego RZ ERC TEZ JET ETZ 


czego. 

(a) WYPADEK W SKŁADZIE 
DRZEWA. Zajęty w składzie drzewa 
Majera Bergera przy ul. Lwowskiej 57 
w  Zainarstynowie robotnik Michał 
Kwiatkowski doznał wczoraj złamania 
ręki skutkiem usunięcia się belki, która 
przytłoczyła go swym ciężarem. Pogo- 
towie przewiozło Kwiatkowskiego do 
szpitala powszechnego. 

(a) ZWŁOKI DZIECKA W KANALE. 
Jakaś kobieta zauważyła wczoraj w 
kanale rzeźni miejskie; obok fabryki 
Kunza na Zniesieniu zwłoki 8-miesięcz- 
nego dziecka płci żeńskiej. Lekąrz 
dzielnicowy polecił odstawić zwłoki do 
Instytutu Medycyny Sądowej. 

(a) ZDERZYŁY SIĘ DWA SAMO- 
CHODY- Szofer autodorożki nr. 8840, 
Gustaw Rest, najechał wczoraj na ul. 
Serbskiej na samochód ciężarowy Bro- 
warów lwowskich i znacznie go uszko- 
azil. 

(a) CUDZE WEKSLE „ESKONTO- 
WAŁ“ DO SWEJ KIESZENI. Policja 
aresztowała wczoraj Eíroima Reicha 
(ul. Żółkiewska |. 20), który „eskonto- 
wal“ weksle swych kiientów w ten Spo- 
sób. iż pieniądze przywłaszczał sobie. 
Reich za podobny proceder był już ka- 
rany dłuższem więzieniem. 

=X= 


" ŚTUDENCKIE MUNDURY, gotowe 
oraz płaszcz» zimowe wa wielkim wybo- 
rze po cznach fabrycznie zniżonych, sprze- 
daje specjalny magazyn ubiorów studznc- 
kich firmy A, WITTELS, Lwów, Rutow. 
skiego 7 naprzaciw katedry, 540 III. 


— X = 
R. Drzała poleca kołdry, materace, 
przerabia kołdry po 4 zł, materace po 
5 zł. Chorążczyzna 5 obok kina „Apollo. 
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AWA 
<A) 


Rada pani 


się wybiera 
po futra 


SCHORER 


Lwów, Senatorska lla, tel. 69-56 
Firma chrześcijańska 862 


obecnie ul. Sykstuska 1. 
bogaty wybór najmodniejszych: 
"Torebek damskich od Zł. 3:50 

Teczki skórzane  » 


Walizki „ 
Parasole męskie i damsk. OTE 


NOWOSCI STALE NA SKŁADZIE 
Olbrzymi wybór. -- Ceny niskie 
powtarzamy : i 


NOBLESSE, Lwów, 


ul. Sykstuska 1. 2478 


EKRANU, 


Z ESTRADY I 


„Challenge artystyczny” 
i „Grzesznik” 
(COLOSSEUM) 

Zespół artystów warszawskich pod 
kierowńictwem art. - litarackiem p. Ja. 
nusza Ściwiarskiego wystawił na scenie 
„Colosseum* przebojową rzeczywiście 
rewję humoru, pieśni i tańca pt. „Chal 
lengə artystyczny”, Z .poszczególnych 
numerów rewji wyróżnić należy skecze 
„Nasi ' kmiotkowie* i „Panna z posa- 
giem“ w wykonaniu: J. Ściwiarskiego, 
Nalęczówny, Frankowskiej, Ordy, Staw. 
skiego i Morawskiego, którzy zbierali za- 
służona w całej pełni oklaski, Ogólnie 
podoba się znakomita śpiewaczka Sława 
Bastani; obdarzona przemiłym: głosem 
czaruje publiczność. Znany nam jeszcze 
z czasów istnienia lwowskiej operetki 
duet taneczny Morawskich wyknzuja du- 
żo walorów choreograficznych wybijając 
się na czoło zespołu, Orkiestra pod batu. 
ta p. M. Gleicha doskonała, dekoracja 
pędzla prof, Balka jak zwykle piękne i 
pomysłowe, 

Film „Grzesznik* przecietny, ale war: 


to go przecierpieć, aby zobaczyć rewię: 
meee eaaa 
rr 2 


W POCIĄGU NAJMILE) 


spędzisz czas, czytając 
ciekawe dzienniki czasopisma 


Z SĄDU LWOWSKIEGO 


Trzeci dzień procesu O.U.N. 


Adw. Szuchewycz 


(s) Wczoraj w trzeci dzień procesu 
członków OUN z Żółkwi i ze Lwowa 
trybunał po przedłożeniu. ławie przy- 
sięgłych 20 pytań, dopuścił wnioski 0- 
brony w sprawie pytań dodatkowych. 
Pytania trybunału poszły w kierunku 
zbrodni stanu przez przynależność da 
OUN, a odnośnie do poszczególnych 
oskarżonych w kierunku innych zbro- 
dni, będących treścią przewodu rozpra- 
wy. Najsilniejsze pytania skierowane 
zostały pod adresem: Kulikowca, Ha- 
łapaca, Kasaraby, Matły i Stójkiewicza. 

Po naradzie trybunał dopuścił 5 py- 
tañ dodatkowych obrony, lak, że ła- 
wie przysięgłych w ostatecznej redak- 
cii przedłożono 25 pytań. Między in. 
remi dopuszczono dodatkowe pytanie 
odnośnie do mordercy śp. Jacyny — 
Hrycia Kulikowca, czy czynu dopuścił 

się pod silnem wzruszeniem. 

Na rozprawę wczorajszą adw, Szu- 
chewycz zjawił się z poważnem opóź- 
nieniem, zaś adw. Szewczuk nadesłał 
zawiadomienie, że z powodu choroby 
na rozprawę nie przybędzie, wobec 
czego adw. Szuchewycz objął zastęp- 
stwo klienta dr. Szewczuka, oskarżo- 
nego Jana Waseczkę. [Tymczasem po 


obrońcą z urzędu 


zamknięciu pytań dr. Szuchewycz 04 
świadczył, że nie może ze względów 
krzyżujących się interesów i sytuacyj 
wziąć na się odpowiedzialności za 
klienta dr. Szewczuka i składa obronę 
Waseczki, Wytwarza się sytuacja, któ- 
ra grozi odroczeniem rozprawy a 
prok. Prachteł - Morawiański oświad- 
cza, że adw. dr. Szuchewycz planowo 
zdąża do przerwania rozprawy. 

Po dłuższej naradzie trybunał u- 
chwala zatnianować adw. Szuchewy» 
cza obroúcą Waseczki z urzędu, co 
dr. Szuchewycz przyjmuje do wiado- 
mości. Po ominięciu wszystkich prze- 
szkód, które nagromadziły ostatnie dni 
rozprawy, przewodniczący r. Dworzek 
udziela głosu prokuratorowi. 


OSKARŻENIE WICEPROK. DR. 
PRACHTEL - MORAWIAŃSKIEGO 


Wśród ogólnego napięcia zabiera 
głos wiceprok. dr. Prachtel - Moras 
wiański. Zaznaczyć chcemy, że dr. 
Prachtel - Morawiański należy do te- 
go rodzaju oskarżycie!i, którzy nie po* 
luja na tani efekt krasomówczy a prze- 
mówienia swe utrzymują w ramach 


taktów, prawa i najprostszej logiki. Na 


NF. 308 


„KURJTR” z dnia 8 Istopada 193% 


wstępie podkreśla oskarżyciel, że 
sprawa jest laśniejsza, tem więcej za- | 
interesowani starają siłę ją zaciemnić. 
Toteż w swem oskarżeniu oprze się 
na najoczywistszych faktach. Faktem 
jest mord, dokonany na osobie śp. Ja- 
cyny, faktem zamach na dyr. Humena. 
A za temi faktami... to rozkaz dany 
przez OUN zamordowania Jacyny w 
dniu 21 września, w dniu „Święta u- 
kraińskiego*, I snuje prokurator dal- 
sze fakty... naświetla je dowodami 
przewodu sądowego. Każdy z oskarżu- 
nych ujęty zostaje we właściwej swej 
roli a całość związana w oparciu o 
ideologię OUN. tej organizacji, która 
na czele swych haseł wypisała bojowe 
hasło oderwania ziem  południowo- 
wschodnich od Rzeczypospolitej Pol- 
skiej. Dłuższą chwilę poświęcił oskar- 
życiel Matle - „Czornemu*, którego 
nazwał „panem życia i śmierci“ w 
OUN a „czarnym duchem“ tych, któ- 
rzy w OUN konspirują i zbrodniczo 
pracują. 

Silnym zwrotem pod adresem przy- 
sięgłych, by łagodnością nie sankcio- 
nowali zbrodni członków tej terrory- 
stycznej organizacji, a litością nie roz- 
grzeszali krwawych szaleńców, zakoń- 
czył prokurator swe godzinne przemów 
w enie, tem sfiektowniejsze, że spo- 
koine, pozbawione odskoków  uczuci”- 
wych. 

PRZEMÓWIENIA OBROŃCÓW 

Po oskarżycielu publicznym przemó- 
wił jako pierwszy adw. dr. Starosolski. 
obrońca wykładowców: absolwenta 
Politechniki Iwana Mykytiuka, mzr. 
praw. Mirona Bohuna i słuchacza IV 
roku praw Jerzego Malinowskiego, 
prezesa „Proświty” w Żółkwi, tego, 
który wręczył pistolet FN oskarżowe- 
mu Hałapacowi, a od kórego wymie- 
nioną broń otrzymał Kul kowiec. Zkołei 
przemawiali: adw. dr. Pawęcki adw. 
dr. Biliński. Rozprawę odroczono do 
godziny 5 popołudniu. Jako ostatni 
przemawiać będzie adw. dr. Szuche- 
wycz. 

Rozprawie przysłuchiwali się wczo- 
raj podinspektor Nosek ı komisarz Herz, 
Przez cały czas rozprawy obecny jest 
na widowni gr. kat. ks. Jan Chodynkc, 
prefekt bursy ukraińskiej we Lwowie. 

= x= 

Gdy ktoś rzuza oszczerstwo 


(s) Wczoraj odbyła się rozprawa 
apeiacyjna przeciw Annie Dutkiewicz, 
której przewodniczył sędzia dr. Laskow- 
ski, Akt oskarżenia zarzucał oskarżonej 
Oszczercze doniesienie skierowane przez 
nią do Dyrekcji P. K. P. na urzędnika P, 
K, P. w Zimnej Wodzie p. Stanis.awa 
Gładysza. 

Sąd zatwierdził wyrok 1. Instancji, 
zasądzający Annę Dutkiewicz na 1 mie- 
Siąc aresztu, ewent. z zamianą na grzy* 
wię, oraz zwrot kosztów przewodu są- 
dowego, 


Z SALI KONCERTOWEJ 


Eugenja Malicka-Borowiczowa 
(PIANISTKA) 


Wrażliwość u artysty-muzyka jest 
bezwzględnie zaletą, ale tylko wów- 
czas, gdy następstwem jej jest wczucie 
bię w treść odtwarzanego dzieła i sub- 
telne jego wykonanie. Jeśli jednak ciek-. 
tem tej wrażliwości jest t. zw. pospoli- 
cie „trema“, to najlepszą wolą artysty 
i jego umiejętność niweczy, sprowadza- 
ląc jego świadczenia do granic przecięt- 
ności. 

Nie jest to wina p. Borowiczowej, 
Że zdenerwowanie przebijało się w jej 
grze j że nawet w środkowej części 
Szopeńowskiego scherza h-mol niepozwo- 
liło jej oddać uroku tej przepięknej i peł- 
hej słodyczy kompozycji. Koncertantka 
Opanowała wyśmienicie instrument z 
łatwością pokonuje trudności technicz- 
Ne, a interesująco i poważnie dobrany 
Program koncertu świadczy bezwzglę- 
dnie o jej prawdziwie artystycznych 
aSpiracjach. Mimo to jednak nie porwała 
P. Borowiczowa audytorium ani fuga 
bachowską, ani dziełami Schumanna 
Faschingsschwank) i Brahmsa  (Fanta- 
zia op. 116) ani pięknem szopenowskich 
arcydzieł, bo nerwy jej niedopuściły do 
Wyrażenia jakiejkolwiek własnei indywi- 
dualności, czyniąc grę poprawną wpra- 
Wdzie — ale bezduszną, 

Najlepiej odegrała koncertantka Stat- 

owskiego: Toccate i ta szęści utworów, 


im | 


Kronika krakowska 


(Roam w sanaejnej „Pray Dbywaloski it 


(Z) Od dłuższego czasu panowały 
silne tarcia w krakowskim oddziale Sa- 
nacyjnym „Pracy Obywatelskiej Ko- 
beit“, zarówno na tle orzanizacyjnem 
jak i pewnych posunięć społeczno-poli- 
tycznych. Ostatnio fermenty tę przy- 
brały na sile i doprowadziły do roz- 


łamu. 
Jak nas intormują, powstały dwie 
organizacje  działaczek  sanacyjnych. 


przyczem wiele kobiet wycofało się 
zupełnie z czynnej pracy społeczno. 
politycznej obozu sanacyjnego. 


Nauczycielstwa opszcza masowo szeregi „Ogniska“ 


Od jednego z nauczycieli krakow- 
skich otrzymujemy nast. pismo: 

Jak wiadomo, Kraków był miastem, 
w którym powstała jeszcze przed woj- 
ną zawodowa organizacja nauczyciel- 
ska „Ognisko“, skupiająca nauczyciel- 
stwo całej Małopolski. Opanowana 
przez żywioły lewicowe, a ostatnio 
poddana w zupełności wpływom sana- 
cii, była terenem ustawicznych tarć i 
ożywionej agitacji politycznej, przy wki- 
pełnem pominięciu Interesów zawodo= 
wych  zrzeszonego _nauczycielstwa. 
Ostatni Zjazd krakowski był wymow- 
nym dowodem niesłychanych  Stosun. 
ków panujących w „Ognisku” w: szcze» 
gólności tarć między jego działaczami. 
Poraz pierwszy delegaci nauczyctel- 
stwa wystąpili w tak gwałtownej for- 
mie przeciwko skandalicznej polityce 


| laederów „Ogniska“, którzy zaprzepa- 
ścili w zupełności najistotniejsze postu- 
laty zawodowe 'sfer nauczycielskich. 

Obecnie szersg nauczycieli i nau- 
czycielek należących do Ogniska na 
terenie Krakowa zgłosiło swoje wystą- 
pienie ze Związku. 

W Krakowie istnieje wprawdzie 
Chrześcijański Związek Nauczycielstwa 
Szkół Powszechnych, jednak z uwagi 
na obecny reżim rządowy, jest on Or- 
ganizacią niezbyt liczną, skupiającą 
niemal wyłącznie emerytowanych nau- 
czycisli, dyrektorów i _ inspektorów 
szkoły. Osoby występujące z Ogniska 
nie mają odwagi wstąpić do Związku 
Chrześcijańskiego, trzymając się nara- 
zie poza wszelkiemi organizacjami za- 
wodow eni. (J.) 


2,000.000 zaległości polaków nijstichw Krakowie 


1,400.000 zł znajduje się w trakcie postępowań egzekucyjnych. — Samorządy 


miejskie otrzymają niebawem prawo 


egzekucyj we własnym zakresie dzia- 


łania. 


(rz) Jak się dowiadujemy. masy 
płatników w Krakowie zalegają z płat- 
nościami najrozanaitszych podatków sa- 
morządowych. Zpowodu kryzysu go- 
Spodarczego į wzmagającego się zubo- 
żenia społsczeństwa s tki osób nie są 
w możności płacić wygórowanych po- 
datków miejskich zarówno bieżących 
jak i zaległości. Według przypuszczal- 
rych obliczeń zaległości podatkowe 
mieszkańców Krakcwa wobec gminy 
wynoszą około 2.500.000 zi, z czego 
1,400.000 zł znajduje się już w drodze 
postępowań egzekucyjnych wdrożo- 
nych przez państwowe władze skarbo- 
"e. 

Największe zaległości pochodzą z 
tytułu podatku wodociągowego. Po- 
wyższemi zaległościami nie są obięte 
zakłady miejskie jak: Elektrownia i 


nn AO EA 


TRAMWAJ DO OSIEDLA OFICERSKIEGO 
I ROGATKI BRGNOWICKIEJ. 


W ostatnim czasie zostały podjęte 
wstępne roboty około budowy odcinku 
tramwajwego od wylotu ul, Lubicz do 
Osiedla Oficerskiero. Narazie będzie to 
linja prowizoryczna jednotorowa, długo” 
ści około 550 m. 

Z wiosną przyszłego roku mają być 
podjęta roboty około przedłużenia linji 
tramwajowej nr, 2 od Szkoły Podhorą- 
żych do rogatki mogilskiej, Odcinek ten 
wynosi około 600 m. Zazniczyć należy, że 
obydwie dzielnice rozbudowały się ostat- 
nio bardzo silnie a dotąd były pozbawio- 
ne odpowiedniej komunikacji z miastem, 


OKAZJE 


Sypialnie w stylu Ludwika XVI, Sa- 
lon Biedermayer. Witrynka, Biurko an- 
tyczne Salon turecki. Fotele, Tapczany, 
Jadalnia nowoczesna orzechowa, Gabinet 
męski, Klub skórzany. Sypialnia różan.:, 

Meble biurowe, Kasa pancerna Kilimy 
Obrazy słynnych malarzy: Świeczniki, 
Rronzy — sprzedaje tanio „Dom Sztuki* 
Lwów, Fredry 1, tel. 84-78, 


które wymagają biegłości i zaawanso- 
wanej techniki gry. 

Wykonana w HI części koncertu 
kompozycja H. Łopuskiej, poprawna w 
formie — niewiele mówi o talencie kom- 
pozytorskim, gdyż zdradza dużo remini- 
scencyj, posiada styl nieokreślony i nı- 
zwę niezupełnie udpowiednią. 

W, Hausman 


Gazownia, które dochodzą swych pre- 
tensili wobec dłużników! w drodze po- 
stępowania sądowego. 

Gmina m. Krakowa miała jeszcze 
do niedawna własne organy egzekucyj- 
ne z ustawowem prawem egzekucji. 
Egzekutorowie miejscy ściągali opłaty 
miejskie bezwzględnie w trybie przy- 
śpieszonyni, na skutek czego suma za- 
ległości podatkowych była wówczas 
daleko niższa Ostatnio gmina m. Kra- 
kowa po porozumieniu się z zarządami 
wszystkich większych miast polskich 
pcczynia kroki u rządu o przywróce” 
nie gminom miejskim prawa egzekucyj 
we własnym zakresie. Na skutek inter- 
wencii Związku Miast u rządu, samo- 
rządy miejskie mają niebawem otrzy- 
maé swoje dawne pełnoinocnictwa wo- 
bec miejskich dłużników podatkowych. 


Uruchomienie nowych linij nastąpi w le- 
cie przyszłego roku. 
SAMOBÓJSTWO PILOTA 

Wczoraj odebrał sobie życie Adam 
Drozdowski, emer, sierżant wybitny lot- 
nik Aeroklubu Krakowskiego, Był on rów 
nież konstruktorem a w ostatnim Czasi? 
przygotowywał wspólmie z sierżantem 
Działkowskim nowy model samolotu tu. 
rystycznego. 

Powodem rozpaczliwago kroku Droz- 
dowskiego miał być silny rozstrój ner- 
wowy, jir 

8 MIESIĘCY WIFZIENIA ZA BRAK 

DOZORU 

Przed trybunałem sądu okręg. karne- 
go stawali wezoraj Mojżesz Herzog i Ben- 
zjon Goldstaff oskarżeni o brak dozoru 
w wytwórni wyrobów srebrnych, skut- 
kiem czego jeden z robotników doznał 
zmiażdżenia obu rąk. 

Goldstaff został zasądzony na 8 mie. 
sięcy więzienia, Herzog zaś uniewinniony, 


Bogato 
zaopatrzony 
dział farb 
artystycznych 


À. Łopuszański 


Lwów 


pl. Mariaski 8 


1677 


nowy ultra-selektywny 
3-obwodowy odbiornik 
wysokiej klasy Philips 
33A Model 1935 
o wielkim zasięgu, 

> s z wbudowanym głoś: 
niklem dynamicznym. Cena zł. 350.« 
przy ratalnym systemie ag 


„iw radości życia 


radjo hinia!” 
PHILIPS Ś3A MODEL (835 
Wyłączna sprzedaż 1823 


FOTO-RADJO-PALACE 


Lwów, pl. Marjacki 8 (Gmach Sprechera) 


REPERTUAR TEATRU 
IM, J. SŁOWACKIEGO 


Czwartek 8, 11. , Domek z kart.“ 
Piątek 9, 11. „Lilla Weneda'*, 


REPERTUAR KINOTEATRÓW, 


ADRIA: „Czy Lucyna to dzizwczyna?. 
APOLLO: „Maskarada“ 
BAGATELA: „Maskarada 
i rewja. 
DOM ŻOŁNIERZA: „Chcemy męża” 
PROMIEŃ: „Bunt młodzieży” i ;Ta- 
jemniecn ogrodu zoologicznego.“ 
SŁONKO: ,Maharadża Rampuru* 
SZTUKA: , Bolero" 
ŚWIT: Syn King Konga“ 
„UCIECHA: „l cóż dalej szary człowia. 
ku“, 
WANDA: 
Z'TRZA: 


milości“ 


„Karnawał i miłość” 
„'rółewski błazen" 


Wiadamości sportowe 


BOKSERZY WARTY POKONANI 
W HANOWERZE 

BERLIN. Bokserzy Warty poznań. 
skiej ponieśli w poniedziałek, dotkliwą 
klęskę w Hanowerze, przegrywając do 
kombinowanej drużyny miejscowych 
klubów Heros — Eintracht w stosunku 
5: 

Warto zaznaczyć, że z pośród pięciu 
wywalczonych punktów przez naszych 
pięściarzy, dwa punkty przypadły nam 
walk-overem z powodu nadwagi hano- 
werskiego zawodnika. 


ZIMOWE MISTRZOSTWA POLSKI 
W GRACH SPORTOWYCH 

WARSZAWA. W  druzgiei połowie 
b. m. rozpoczną się w Warszawie Toze 
grywki o puhar PZGS, czyli — zimowe 
mistrzostwa Polski. 

Najpierw odbędą się rozgrywki w 
koszykówce, a następnie w styczniu, 
siatkówka. 

W r. ub. mistrzostwa Polsk? zimowe 
w koszykówce pań i panów zdobyły 
zespoły Polonii, a w siatkówce — AZS, 


POSTĘPY NIEMIECKICH 
PŁYWAKÓW 

W tych dniach padły trzy nowe pły» 
wackie rekordy niemieckie, a mianowi- 
cie: 4X100 m. — sztafeta S. V. Bremer 
uzyskała czas 4:05,4 sek. 100 m. stylem 
dowolnym — Fischer 58,8 sek. 4200 m 
— SC Magdeburg 96 — 9:38,6 sek. — 
(styl klasyczny). 

SPORT POLSKI ZAGRANICĄ. 


LIPSK. W niedzielę odbyły się w 
Lipsku przy licznym udziale kolonji pol- 
skiej zawody o Państwową Odznakę 
Sportową. Startowało 16 zawodników i 4 
zawodniczki, przytem prawie wszyscy 
osiągnęli przepisane minima. 

Ogólną uwagę zwrócił wynik młode- 
go emigranta polskiego, Bolesława Po- 
trzehy, który na marnej bieżni, uzyskał 
w biegu na 100 mtr. dobry wynik 11.1 
sek. Ponadto zawodnik ten osiąga niezłe 
jczasy na innych dystansach: 400 m. 
'53 s, 800 m. — 2.08 sek., wdal — 640 
femt. 'Potrzeba jest obywatelem polskim 
i trenuje bardzo O ÓW ai z myślą 
o starcie w barwach Palki na igrzyskach 
[ olimpijskich, 
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„KURIER“ z dnia 8 listopada 1934 


Redakcja urzęduje we wtorki i piąt 


Wołamy o pomoc 


Już zbliża się okres płacenia pierw- 
($zej raty opłat akademickich. Moment 
ten zmusza siłą faktu do poważnego za- 
stanowienia się nad sprawą, która prze- 
cież winną obchodzić i interesować nie 
tylko tych, których bezpośrednio tyczy, 
ale i tych, na których barkach spoczy- 
wa wielka odpowiedzialność za przy- 
szłość narodu i państwa, 

Nie ulega wątpliwości, że należy 
brać pod uwagę nietylko pogorszenie się 
wskutek kryzysu warunków życiowych, 
ale i szereg innych przyczyn, które się 
Ściśle wiążą i zazębiają w szczególności 
ze stroną gospodarczą życia. Wśród 
tych ostatnich nie można pominąć faktu, 
że obecnie opłaty akademickie obowią- 
zują już studentów od trzech lat, że 
wśród młodzieży w coraz wyższym 
stopniu szerzy się straszliwa nędza i nle- 
dostatek, że właśnie wskutek tego część 
młodzieży z bardzo "wielkim trudem i 
często z pomocą akademickich Towa- 
rzystw Samopomocowych i całego spo- 
łeczeństwą kończy studja. 

Ogromna jednak większość polskiej 
młodzieży akademickiej, której mimo 
przeciwnych głosów tak nam dzisiaj w 
Polsce potrzeba, wskutek podwyżki 
opłat akademickich przepada po drodze 
nie dokończywszy  studjów. Przepada 
nie dlatego, że jest niezdolna, lub nie 
okazuje chęci do nauki, ale dlatego, że 
nie może podołać ciężarom finansowym. 
jakie w ostatnich trzech latach na nią 
nałożono. 

Nie pomogły wysuwane przez mło- 
dzież postulaty płynące ze znajomości 
potrzeb i wymogów życia akademickie- 
go, nie pomogły rnemorijały kierowane 
do Senatów Akademickich poszczegól- 
nych Uczelni i Ministerstwa W, R. i O. 
P. Nie przekonały sier decydujących 
listy skreślonych studentów, których li- 
czono na setki w poszczególnych środo- 
wiskach uczelnianych, a na tysiące w 
całej Polsce. Nie pomogły również i nie 
przekonało Ministerstwa solidarne sta- 
rowisko prasy różnych odcieni, która 
trzeba to podkreślić zajęła stanowisko 
przeciwne podwyżce opłat. 

Niestety nikogo nie zdołano przeko- 
nać i zainteresować. Na dobitek, jakby 
na ironję i poparcie swego upartego, a 
dla młodzieży akademickiej wielce 
szkodliwego stanowiska, wprowadzono 
nową podwyżkę opłat w formie taksy 
karnej, płaconej wskutek przekroczenia 
terminu płatności, 

Wszystko razem składa się na to, że 
dziś, kiedy stoimy w obliczu podobnej, 
poraz trzeci mającej się powtórzyć sy- 
tuacii, którą Śmiało możnaby nazwać 

ragedją polskiego akademika, nie wolno 

nikomu i to zarówno polskiemu spote- 
czeństwu, jak i czynnikom decydującym 
w państwie zapomnieć, że 17 listopada 
br. ti. termin wpłaty I raty opłat dla 
sudentów pierwszego roku i 10 grudnia 
br. ti. wpłaty opłat dla studentów z dal- 
szych lat studjów, jest ciężkim dniem w 
życiu indywidualnym młodzieży akade- 
mickiejj a dniem klęski narodowej z 
ogólnego punktu widzenia, Dniem cięż- 
kim, dlatego, ponieważ większość mło- 
dzieży nie będzie mogła zdobyć się na 
zapłacenie tak wygórowanych opłat w 
tak krótkim czasie i siłą faktu musi 
przejść przez związane z terminem płat- 
ności rygory, które w straszliwy sposób 
zdziesiątkują szeregi polskiej młodzieży 
akademickiej studjującej na Uczelniach 
Lwowa. 

Notując te uwagi w związku ze zbli- 
żającym się okresem opłat, wyrażamy 
„równocześnie nadzieję, że ci, na których 
spoczywa odpowiedzialność za przyszłe 
losy kraju, zechcą się bliżej zająć i 
szczegółowiej zbadać, poruszone wyżej 
zagadnienie, by je następnie rozwiązać 
zgodnie z życiem i potrzebami narodo- 
weni Państwa į społeczeństwa. 

Nie wątpimy, że polskie społeczeń- 
stwo, które zawsze ustosunkowywało 
sie z pełnem zrozumieniem do najżywot- 
niejszych zagadnień, przyjdzie i tym ra- 
zem polskiej młodzieży akademickiej z 
pomocą. 

Rut Kazimierz: 


ki od godz. 19—20 przy ul. Łozińskiego 7. — Tel. 2-45. 


Ruchy narodowe w Polsce i zagranicą 


Streszczenie odczytu kol. Jana Matłachowskiego, wygłoszonego 
na inauguracji Młodzieży Wszechpolskiej 


IL. Gdy na te zjawiska, którs tu 
rzuciłem w krótkich słowach, popa- 
trzymy z wyżyn naszej polskiej myśli 
politycznej, to możemy być dumni i 
jako Obóz i jako Naród. Nasz Polski 
Obóz Narodowy bez przesady można 
to stwierdzić, najpełniej ogarnia i rozu- 
mie dzisiejszy przewrót. Nasz świato- 
pogląd tworzy najdoskonalszą syntezę, 
— fundament filozoficzny, na którym 
budujemy ten światopogląd, stanow: 
syntezę dwóch. wislkich warości: jed- 
tej, czerpiącej swoją moc i siłę z ab- 
solutu — i katolicyzmu, i drugiej war- 
tości doczesnej, — wartości dóbr i ide- 
alw narodu. Wyznajemy światopo- 
gląd idealistyczny. Głosimy idsologię 
służby ideałom własnego narodu. Zda- 
jemy sobie sprawę, że jest tyle idei 
narodowych, ile narodów, Odróżniamy 
naszą polską idsę narodową od idei 
narodu niemieckiego. Między temi dwo- 
ma ideologjami leży przepaść — nasza 
idea jest katolicką, a niemiecka neopo- 
gafńską. 

Nasz Obóz stara się rozumieć pro- 
cesy polityczne, których tłem były o- 
statnie wieki. Wiemy co leży w isto- 
cie masonerji, jaka jest jej przeszłość 
i gdzie szukać jej początku. Zdajemy 
sobie sprawę, że zarodek embrionalny 
leży w Palestynie, tej z przed upad- 
ku państwa żydowskiego. Naród ży- 
dowski rczszedł się po Europie i pod- 
ciął korzenie tej wielkiej budowy, ja- 
ką było średniowiecze. Punktem kul- 
minacyjnym zwycięskiego dorobku ży- 
dowskiego była rewolucja francuska 
— dziś przeżywamy zmierzch żydos- 
twa i ich potęgi, 

Za naszą sprawą w sercach i umy- 
słach dzisiejszego pokolenia dokony- 
wuje się najgłębsza rewolucja uczuć 
i pojęć. Inne narody mogą się od nas 
niejednego nauczyć, może  powinie 
się w tem czy innem noga Hit'erowi 
w Niemczech, Mussoliniemu we Wło- 
szech, może zejdzie na manowce obóz 
Francistów, ale nasz ruch dokonuje tak 
głębokiej rewolucji, że musi zwycię- 
żyć, i to nie jako ten czy inny zespół, 
ale jako naród polski. Z serc i umy- 
słów naszych potrafliiśmy usunąć naj- 
konsskwentniej toksyny żydowskiego 
rozkładu. Z wewnętrznych przemian 
i zmagań, z poznania prawdy i wiary 
rodzi się nasz ruch i to daje mu siłę. 
Dzięki tej wewnętrznej rewolucji mo- 
ralnej fala wstrząsów rośnie f potęż- 


nieja w Polsce i ona rozstrzygnie o 
jutrze. 
W Polsce rozgrywa się walka 


dwóch światopoglądów, dwóch sił: po 
jednej stronie stoimy my — Obóz Na. 
:odowy, ze swym światopoglądem i 
myślą polityczną a po drugiej stronie 
ta sama żydowska potega. 


Jest to ten sam proces dziejowy; 
ale innych ma przeciwników żydostwa 
we Francji, innych w Niemczech a in- 
nego przeciwnika stanowimy My, Obóz 
Narodowy w Polsce. 


Czem my jako Obóz chcemy być 
i do czego dążymy? Z tego co powie- 
działem niejedno wynika. Dotknęliśmy 
już naszego światopoglądu — zdajmy 
sobie sprawę z tego jak przedstawia się 
to praktycznie, przetłumaczone na co- 
dzienny język polityczny. Obóz nasz 
uważa się za Rząd moralny Polski. 
Nasz Obóz organizuje Naród Polski, bo 
ma być polityczną organizacją Narodu 
Polskiego. My nie jesteśmy stronnic” 
twem, choć główny trzon naszego obo- 
zu nosi wprawdzie tytuł stronnictwa. 
Nosi taką nazwę bo takie są warunki 
Erawno ~- polityczne w Polsce. Są in- 
ne stronnictwa i ons tworzą opozycję. 
My jako Rząd moralny Polski, jako 
polityczna organizacja Narodu nie mo- 
żemy być w opozycji. 

W opozycji do Narodu Polskiego 
|i jego polityki są ci, którzy reprezen- 
( tują interes klas, warstw, żydostwa i 

masonerii, ale nie my. Dlatego musi- 
my się jak najsilniej odciąć od opo- 
| 


zycji. Stronnictwa szukają sobie so- 
juszników i zawierają kompromisy, a 
Naród ma tylko wyznawców swojej 
idei ; bojowników. Na czem polega na- 
sza siła? Na tem, na czem polega siła 
każdego narodu. Na jego wartościach 
moralnych, na instynktach społecznych 
na tradycji. Jako Naród znajdujemy 
się w czasach trudmych i niełatwych, 
niejeden cios spada na nas, walą się 
systemy polityczne, przeżywamy cięż- 
ki kryzys gospodarczy, co więcej za- 
chodzą ważne procesy socjologiczne w 
życiu Narodu. Może to brzmi paradok- 
salnie? Ginie naród Polski w inteligen- 
cji, rodzi się w nowych warstwach. 
Naród można pojmować jako całość 
historyczną, jako ten związek, który 
obejmuje przeszłość, tsraźniejszość | 
przyszłość; jako całość moralną, kul- 
turalną i polityczną, — to jest społecz- 
ność, która tworzy siłę polityczną Na- 
rodu. Na tle dziejów siły te różnie sę 
przedstawiały. Był okres, kiedy naród 
polski w sensie politycznym  stanow:ł 
król ze swoją drużyną, tak było za Bo- 
lesława Chrobrego. Był okres kiedy 
Naród Polski tworzyła szlachta, i te 
czasy minęły. Nadszedł okres kiedy 
Naród Polski tworzyła inteligencja. 
Dziś przeżywamy chwilę, kiedy siła 
polityczna Narodu ginie w inteligenc i 
a tworzy się w innych warstwach. Ta. 
ki jest proces przaob.ażeń sociologicz- 
nych. Nie czas w tej chwili na to, aże- 
by szukać przyczyn tych przeobrażeń 


tj polonistyka potrzetnje przebudowy ? 


Długi spór o przebudowę uniwersy- 
teckiego studjum polonistyki jest nadal 
aktualny, Nic dziwnego — polonistyka 
jest przedmiotem żywym, obszernym, a 
dziś jest syntezą całej współczesnej kul- 
tury, zatem w chaosie kulturalnym staje 
Się coraz częściej nauką normatywną: 
staje się nauką wiedzy o polskości. 

To wielkie jej znaczenie i zadanie 
słusznie zaprząta troskę opinii publicz- 
nej, bo to ważna sprawa wychowawcza. 

Ostatnio prof. Stefan Kołaczkowski 
w 1 zeszycie nowopowstałego czasopi- 
sma „Marchołt* usiłuje się rozprawić z 
konserwatystami w dziedzinie nauczania 
polonistyki, którymi są dzisiaj języko- 
znawcy. W artykule jasnym i przekony* 
wującym stawia prof. Kołaczkowski 
wiele słusznych postulatów, ale przesa- 
dza w polemice z językoznawcami. Wy- 
daje się, że słusznie, będzie postawić 


itrzy zagadnienia, koło których obracać 
się powinna dyskusja o przebudowie po- 
lonistyki: 1) uniwersytet uczy filologii 
polskiej, więc i Języka i literatury, a nie- 
tylko literatury. Nauczanie języka w 
szkole średniej jest palącą potrzebą i 
tam, u dołu, trzeba usurąć braki; 2) lite- 
ratury wymaga się na uniwersytecie za 
wiele w stosunku do możliwości studen- 
ta; literatura piękna, jako fach, wydaje 
się zwyrodnieniem dla ogółu gdyż ma 
ona tylko upiększać pracę, a nie stawać 
się jej Środkiem. Masowe wymagania 
lektur niszczą kult dla piękna, rodzą dy- 
letantyzm i fałszywy estetyzm, Słusznie 
przez „,Marchołta* zwalczane straga- 
miarstwo zagadnień dzisiejszej literatury, 
przeciąża i wykrzywia umysły. Litera- 
tura musi się zwrócić frontem do kul- 
tury, socjologii, zadań społecznych, filo- 
| zofji, słowem przekształcić się w naukę 
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o polskoścł i dlatego 3) dyskusja nad 
przebudową polonistyki winna wyjść z 
małego koła kampanii lingwistów i lite- 
ratów, — a szukać dróg do skonstruowa- 
nia rpogramu nowoczesnego nauczania, 
w którymby i literatura i język zmieniły 
swe wymagania. 


Jan Bielatowicz. 


Dzień 10 listopada, tj. sobota jest dniem 
rektorskim wolnym od wszelkich zajęć 
naukowych, 

W trzecią rocznicę tragicznej śmierci 
śp. kol. Stanisława Wacławskiego, odbę_ 
dzie się w sobotę, o zodz. 10.30 Żałobna 
Msza Św. w kościela akademickim św. Mi. 
kołaja, poczem uda się pochód do sal re 
prezentacyjnych II. Domu Techników 
gdzie odbędzie się Uroczysta Akademia. 

z „MŁODZIEŻY WSZECHPOLSKIEJ" 
Sekcja Prawników odbędzie sie w czwar- 
tek, 8 bm o godz. 19.tej w sali Czytelni 
Akademickiej (Dom Akademicki, ul Ło: 
zińskiego 7), 

Sekcja Koleżanek odbędzie się w czwar- 
tek, 8 bm. o godz. 19.tej, w sali Czytelni 
Akademickiej. 

Sekcja Medyków odbędzie się w czwar 
tek, 8 bm., godz. 19-ta w sali Domu Aka. 
demickiego (ul, Pijarów 35). 

Z MŁODZIEŻY WSZECHPOLSKIEJ 

W piątek, 9 bm. na Zebraniu Plenarnem 
Młodziaży Wszechpolskiej w sali Czytelni 
Akademickiej, przy ul. Łozińskiego 7, Pan 
Senator Stanisław Głąbiński wygłosi re- 
ferat p. t. „Naród Polski w czasie wojny 
światowej", Referat jest dalszym ciągiem 
wygłoszonego przemówienia w dniu 12-go 
października p. t, „Naród Polski w chwili 
wybuchu wojny*, 

Z „CZYTELNI AKADEMICKIEJ“ 

Wieczór Towarzyski, W niedzielę, 11-go 
bm. o godz. 17,80 odbędzie się w salt 
„Czytelni* VI. Wieczór Towarzyski. — 
Wstęp za okazaniem legitymacji akad, 

Posiedzenie Zarządu odbędzia się we 
wtorek, 13 bm, o godz, 20-tej, 

TOWARZYSKI WIECZÓR SLAWICKI 

W sobotę, dnia 17 bm. P. K.! A. „Sla- 
via“ urządza w sali Czytelni Akademic- 
kiej Wieczćr Towarzyski z tańcami, Po- 
czątsk o godz, 21-szej. 

Z życia akademickiego Krakow; 

Kurs ideowy „Młodzieży Wszech- 
polskiej”, Kurs ideowy urządza w r. b. 
„Mł. Wszechp-* głównie dla członków - 
kandydatów „M. W.“ Cykl referatów, 
obejmuje zagadnienia z teorji nacjonali- 
zmu, historji polskiego ruchu narodowe- 
go, walk o niepodległość Polski, ideo- 
logii młodego pokolenia oraz celów i 
zadań obecnych Obozu Nar, Pierwszy 
referat wygłosił kol. J. Bielatowicz n. t. 
„Istota narodu“, omawiając treść poiję- 
cia naród, jego tworzenie się, kwestię 
etyki i celu narodu oraz różnicę między 
świadomością narodową a  patrioty- 
zmem, W referacie powoływał się pre- 
legent na dzieła R. Dmowskiego i Balic- 
kiego. Następne zebranie poświęcone 
będzie sprawie żydowskiej. Referenci: 
kol. Sochacki i Sikora, 

Odprawy „Mł. Wszchp.". Co dwa ty: 
godnie odbywa się w lokalu własnym 
odprawa członków „Mł,. Wszechp“, na 
której członkowie zdają sprawę z doko- 
nania poleconych rozkazów. 

Akademia Górnicza. Odbyło się ze- 
branie informacyjne „Młodzieży Wszech- 
polskiej", Organizacja ta na Akademii 
Górniczej w Krakowie jest najliczniejszą: 

Sodalicje Mariańskie Akademiczek | 
Akademików U, J. urządziły uroczystą 
inaugurację w sali Kopernika U. J., na 
którą przybyli ks. biskup Rospond. woj: 
Kwaśniewski i kilku profesorów Uniw. 
Przemówienia i referaty wygłosili: kol. 
Menschik, Popielówna i Mitkowski, 

Rozdział stypendiów. Rady wy- 
działowe na U. J. wydały już swe 
opinie o podających się o stypendja w: 
r. bież, Wnioski uniwersyteckie zostaną 
przedstawione do zatwierdzenia Mini- 
sterstwu W .R. i O. P, 

Seminarjum prof. Koła. Pozbawiony 
w r, ub. katedry znakomity uczony. 
prof. St. Kot ogłosił w r, b. jako docent 
prywatny seminarja: historji kultury 1 
historji wychowania, 
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Iięrpelacja Klubu Narodowego w sprawie Berezy Kartuzkiej 


WARSZAWA, 6. 11. (Tel. wł G). 
Klub Narodowy zgłosił na dzisiejszem 
posiedzeniu Sejmu  nterpelacię do p. 
Prezesa Rady Ministrów w  Spraw.e 
znęcania się nad osobami, uwięzionemi 
w miejscu odosobnienia w Berezie Kar- 
tuzkigj, w czasie od czerwca do paź- 
dziernika 1934. Interpelacja ta brzmi: 


„Osoby uwięzione w miejscu odo- 
sobnienia w Berezie Kartuzkiej trakto- 
wane były z zastosowaniem udręczeń 
moralnych i fizycznych, obrażających 
godność osobistą uwięzionych i podko- 
pujących ich zdrowie. Komendantem 
obozu mianowany został podinsp. PP. 
Bolesław Grałiner, znany  społeczeń- 
stwu poznańskiemu z roli, jaką odegrał 
w Poznaniu podczas wypadków w: dniu 
19 marca 1931 r. na piacu Woiności I w 
podwórzu Komendy Policji. Według po- 
stanowienia prokuratora poznańskiego 
sądu okręgowego z dnia 30 czerwca 
1931 r. stwierdzone zostało, że w od- 
powiedzi na skargi bitych obywateli 
podinsp. Grafiner powiedział: „Durnie 
policjanci, mało bili“. Postanowienie to 
stwierdzało również, że w czasie kie. 
dy w podwórzu Komendy Policii ukryci 
policjanci bill aresztowanych obywa- 
teli, podinsp. Griiffner był obecny w 
gmachu Komendy. 

Warunki odżywiania uwięzionych 
w obozie odosobnienia były znacznie 
gorsze od tych, jakie ustalone zostały 
"rozporządzeniem Ministra Sprawiedli- 
wości z dnia 20 czerwca 1931 roku, a 
które obowiązywały nawet w stosunku 
do osób skazanych za ciężką zbrodnię 
i pozbawionych praw obywatelskich. 
Jako pożywienia dostarczano uwięzio- 
nym w obozie m. in.: niedopieczony 
chleb, robaczywy groch, słoninę z ro» 
bakami. Chorym nie pozwolono na sto- 
sowanie diety. Wychodzącym z rana 
na pracę poza obozem, początkowo 
przez kilka tygodni dawano obiad do- 
piero o godz. 5 popoł. Nie pozwolono 
na otrzymywanie paczek z żywnością. 

Warunki zdrowotne były niemniej 
uciążliwe. Odosobnieni nie mieli ani łó. 
żek, anl prycz; leżeli na podłodze. Nie 
pozwolono używać szczotek do zębów, 
a mydła nie dawano w ciągu kilku ty- 
zgodni. W celach nie było ani stołków, 
ani ławek. Nie wolno było siadać na 
siennikach, lecz tylko na gołei podio- 
dze. W karcerze, do którego wsadzano 
za drobne przewinienia, uwięzieni stali 
na gołej podłodze w małej, zupełnie 
ciemnej i wilgotnej ceii, skąd nawet po 
krótkim pobycie wychodzili tak osła- 
bieni, że nie mogli trzymać się na no- 
gach. Aresztowanych zmuszano do 
cieżkiej pracy fizycznej w samym obo- 
zle i poza obozem, musieli oni prócz 


„KURJER” z dnia 8 listopada 1934 


tego wykonywać czynności najbardziej 
przykre, gdyż kazano im porządkować 
ubikacje I myć gołemi rękami spluwacza 
ki nietylko własne, lecz także używane 
przez policję. 

Bito uwięzłonych przy każdej Spo- 
sobności: bito na korytarzach obozu, 
kiedy uwięzieni biegli na rozkaz poll- 
cii, bito przy pracy, kiedy wycieńcze- 
ni fatalnemi warunkami odżywiania 1 
pomieszczenia nie mogli sprostać cięż- 
kiemu wysiłkowi fizycznemu. Bicie to 
nie stanowiło wyjątków, lecz było wy- 
konywaniem zasad postępowania, u- 
stanowionych przez władze obozu. 
I tak po przywiezieniu pierwszej partji 
uwięzionych podinsp  Grafiner w ich 
cbecności zwrócił się do policjantów 
z poleceniem, aby „walili prosto w 
łeb" w: razie, jeżeli uznają to za po. 
trzebne. Nadto jeden z zastępujących 
Graftnera komisarzy policji, przyljmują- 
cy nową partje uwięzionych, odezwał 
się do nich: „Świat nie widział tego, co 
już tu wam urządzimy“. Największem 
okrucieństwem w traktowaniu uwięzio= 
nych  odznaczyli się posterunkowi: 
K. G. N. 186 — Franciszek Markowski, 
K. G. 198 — Mieczysław Sitek, K. G. 
230 — Bosowski oraz st. przodownik 
Szymborski Nr. 9. 

Nadzór nad obozem odosobnienia w 
Berezie sprawował wojewoda  poleski 
Wacław Kostek „ Biernacki, będący na 
tym terenie najwyższym przedstawi= 
cielem Rządu polskiego, który często 
odwiedzał obóz i nietylko badał ogólne 
warunki tam panujące, lecz wnikał na- 
wet w drobne szczegóły postępowania 
z aresztowanymi. Stosunki panujące w 
Berezie nie były obce centralnym wła- 
dzom polskim. Dowodzi tego pobyt w 
obozię dyrektora departamentu poli- 
tycznego M. S. Wewn., Kaweckiego, 
który mającym opuścić obóz areszto- 
wanym groził ponownem osadzeniem, 
jeżeli będą opowiadać o tem, co przeżyli 
w Berezie. Temsamem stwierdził wy» 
mieniony urzędnik, że pośredni spraw- 
cy tych stosunków sami uważali je za 
bezprawne i niegodne. 

Powyższe wypadki znęcania się nad 
ludźmi bezbronnymi, którym nietylko 
nie udowodniono żadnej winy, lecz któ. 
rych czyny nie były przedmiotem s4- 
dowego postępowania, są rażącemt po. 
gwałceniem art. 98 Konstytucji, stano- 
wiącego, że kary połączone z udręcze- 
niem  ilzycznem są niedozwolone. 
Traktowanie uwięzionych w obozie od- 
osobnienia w Berezie Kartuzkiej stwa- 
rzają dla ludzi nie skazanych żadnym 
prawomocnym wyrokiem sądu Rzpliteł 
katorgę gorszą od tei, jaką znała car- 
ska Rosja. 


Podpisani zwracają się do Prezesa 
Rady Ministrów z zapytaniem: Czy po- 
wyżej opisane fakty nieludzkiego po- 
stępowania z przebywającymi w miej- 
scu odosobnienia w Berezie Kartuzkiej 
były wykonaniem poleceń Rządu? 


Warszawa, 6 listopada 1934." 


Ponadto zgłoszona wniosek,. ujęty 
w formie ustawy, o uchylenie dekretu 
Prezydenta Rzplitej z dnia 17 czerwca 
1934 r. w sprawie osób zagrażających 
bezpieczeństwu, spokojowi i porządkowi 
pulicznemu. Do wniosku tego dołączono 
obszerne motywy treści prawniczej, Wy- 
kazujące niezgodność dekretu z Kon- 
stytucją, 


Inne wnioski i interpelacje 


Klubu Narodowego 


WARSZAWA, 6. 11. (tel. wł, G:) 
Klub Narodowy zgłosił — poza interpe- 
lacją i wnioskiem dotyczącym Berezy 
Kartuzkiej — dwa wnioski: jeden w 
sprawie kosztów pożyczki narodowej, 
a w szczególności nagród pieniężnych, 
— drugi zaś wzywający N,LK. do zło- 
żenia sprawozdania z rewizji. przepro- 
wadzonej w Banku Gospodarstwa Kra- 
iowego. 

Zgłoszono również eztery interpela- 
cję, a mianowicie: do Ministra Oświaty 
w sprawie wychowywania dzieci kato- 
lickich przez nauczycieli - Żydów; do 
Ministra Spraw Wewn. w sprawie po- 
stępowania administracji P.P, we wsi 
Rajkowa powiatu tczewskego w dniu 3 
czerwca 1934; do Ministra Spraw 
Wewn. w Sprawie nadużywania aresztu 
śledczego w stosunku do działaczy na- 
rodowych w Łodzi i do tegoż ministra 
w sprawie zajść pod Jasną Górą dnia 
30 września b, r. podczas uroczystości 
Hallerczyków. . 

A CE" 2. 7. 2 AE 


Danina szkolna pójdzie 
na nauczycieli 


WARSZAWA 6, 11. (Tel, wł, G.) Mi- 
nister skarbu zapowiedział w dzisiejszzj 
mowie daninę szkolną, Projekt odnośnej 
stawy opracowany jest w ministerstwie 
skarbu i będzie wniesiony da Sejmu. 
Wymiar daniny jak i wysokośś mówil 
minister ma być uzależniona od wiel. 
kości zajmowanego miaszkania, Danina 
będzie obrócona nie na budowę szkół, 
lecz na wynagrodzenie nauczycieli w 
rozmaitych szkołach, głównie za prace w 
godzinach nadliczbowych. Z daniny tej 
ma być różnież pokryte wynagrodzenia 
członków komisji agzaminacyjnej, komi- 
tetu recenzyjnego książek szkolnych oraz 
dentystów I lekarzy szkolnych, Pobór da- 
niny szkolnej ma się rozpocząć od 1-go 
kwietnia r. przyszłego. 
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Dolar i waluty 


Bank Polski płaci za dolary 5.25—. 
5.26 zł. Dolar pryw. notowano 5.28 
zł, dolar złoty 8.92—8.93 zł. funt szter- 
ling 26.35—26.45 zł, frank franc. 35.00 
zl, frank belg. 24.70 zł, frank sziwajc. 
172%/2 zł., leje rum. 39—-39.50 zł., koro- 
ty czeskie 22.00 zł., gulden gdański 1.73 
zł, szyling austr. 99.50 zl, marka niam 
1.89—1.90 zł., gulden holend. 3.57 zł, 
lir włoski 45.50—45.75 zł. 


GIEŁDA LWOWSKA 


Gjełda zbożowa, 

Na giełdzia obroty w pszenicy, życie 
jęczmieniu, ziemniakach, rzepaku mące 
oraz egzekutywna sprzedaż  makuchów, 
Pszenica, żyto otręby żytnie i jęczmienne 
znizkują w cenie, 

Za ziemniaki przemysłowe o zawarto 
ści 18 proc, skrobji płacono zł. 3.50—3,75 
loco stacja załadowcza. 

Tendencja nadal zniżkowa, usposobie- 
nie spokojne. 

Inne kursy niezmienione. 


Giełda pieniężna, 


Bez zainteresowania, — Dolar 
giełdą zł. 5.28 [/4, 


Giełda nablałowa 


Masło blokowane w hurcie 2.70 zł, 
w detalu 3.00 zł.. masło II sorty w hur 
cie 2.30 zł. w detalu 2,60 zł. 


Ser edamski hurt, 1.95 zł. detal 2.60 
zł. ser litewski hurt. 1.90 zł., detal 266 
zł, ser ementalski hurt. 3.60 zł., detat 
4.20 zł. 


Miód górski hurt 2.80 zł, detal 3,00 
zł. Miód podolski 2.00 zł. detal 2.00 zł, 
detal 2.40 zł. 

Jaja kopa 4.20 zł., detal 714 gr. szt. 

Mleko hurt. 16 gr, detal 18 groszy, | 


we flaszkach 22 groszy z dostawą do 
domu. 


poz4 


Giełda warszawska. 
Warszawa. 7. XI. 193/ 


3 proc. poź. budewiana 46:50 
4 proc. peż. inwestycyjna 116— 
4 proc. poż. inwest. seryj. s 
5 pree. poż. konwersyjna 66— 
5 proe. poż. kolejowa — am 
6 proe. poż. delarowa 7275 
4 proc. pei. dolarowa 53:— 
7 proe. pei. stabilizacyjna 10:— 
10 pree. poz. kolejewa "m 
Waluty i dewizy 
Belgja 123:87 Praga 22:13 
Gdańsk 17282 Steckholm -= — 
Holandja 35840 Szwajcarja 17254 
Lendya 26:55 Włochy 45'36 
N. Jork 5:30:25 Berlin 21325 
Giełdy zagraniczne 
Lendyn. 7. XI 
N. Jork 4:89" Zarych 15:38— 
Paryż 16:06 raga 119'43 
Berlin 124350 Budapeszt 
Amsterdam 7:38'50 Bukareszt 
Bruksela 213350 Wiedeń 26:75 
Rzym 58:56 Warszawa 2656 
pz 


EARNEST HOLM 28 


„$iepy Jack” 


Nie, sir, — brzmiała niespodziewana odpowiedź. 
— Doktór powiedział mi, że to mogłoby wywołać niepo- 
kój żołądkowy. 

Larry wzruszył bezradnie ramionami, ściągnął buci- 
ki, bluzkę i kamizelkę, rozebrał kołnierzyk i krawatkę, 
odpiął szelki, rzucił się na łóżko i jednym ruchem na- 
ciągnął na siebie kołdrę. Uczynił to przedewszystkiem 
dlatego. ponieważ był bardzo znużony, powtó:.2 — po- 
nieważ wiedział, ze Sunny z tego powodu bar':o się 
tniewal. 


ROZDZIAŁ XVI. 


W St. George, Hannover Square, dobywał się bar- 
dzo elegancki ślub. W kierunku kościoła zdążał długi 
wąż wspaniałych aut i karet z obu stron zajął niemal 
cały plac, 

Między „obecnymi na miejscu“ jak często piszą ga- 
zety. znajdował się nasz przyjaciel, Mr. Fred Grogan. 
Nie zaproszono go zaś z dwu powodów. Po pierwsze, 
Parze narzeczonych był nieznany, powtóre — gdyby 
ludzie ci mieli tą wątpliwą przyjemność i znali go, tem- 
bardziej nie byliby go zaprosili, Ale tak drobnostka, jak 
zaproszenie, zupełnie nie zdawała się niepokoić Freda. 
Więdział doskonale, że przy perwszem spotkaniu ro- 
dziny narzeczonego z rodziną narzeczonej wytwarza 
Sie wzajema atmosfera rezerwy i nieufności, że cała 
chmara ciotek i wujów, dawno zapomnianych, nagle 
wyłania się i ledwie główne osoby tego dramatu są 


ogólnie znane. wiedział, że jego elegancka postać wy- 
trzyma wszelką krytykę i że znajdzie się z pewnością 
w najlepszem miejscu w kościele. Zjawił się więc w 
Iśniącym cylindrze, białych skórkowych rękawiczkach 
i wspaniale zaprasowanych spodniach. Gdy mijał chór, 
uważano go ogólnie za narzeczonego, 

Powodem jego jawienia się nie była chęć obracania 
się w doborowem towarzystwie, lecz ostatnia moda, 
która nakazywała paniom noszenie kosztowności także 
w godzinach przedpołudniowych, zwłaszcza z okazji 
takich uroczystości. Przyszedł bez konkretnego planu 
popełnienia jakiejś kradzieży ł miał zamiar, jak dobry 


generał, zbadać wszelkie możliwości, by móc opraco- 


wać dokładniei plan walki, 

Sam ceremoniał ślubny zupełnie go nie interesował. 
Patrzał na wszystko, jak na zbyteczne formalności, któ- 
remi zabawiają się zmuszeni do obecności świadkowie 
i beznadziejni filistrzy, Uroczystość trwała bardzo 
długo i nudziła go nepomiernie. Z głębi serca żałował, 
że zajął tak wpadające w oczy stanowisko, które mu 
uniemożliwiało zwiać potajemnie lub przynajmniej ob- 
serwować obecnych z dobrego punktu, Wkońcu wresz= 
cie ceremonia skończyła się, organy zagrały trium- 
falnie, państwo młodzi, którzy zdawali się sami siebie 
wstydzić. uroczyście kroczyli Środkiem szpaleru, Fred 
przyłączył się do procesji i zjawił się wśród prawo- 
wiernych I niewiernych na schodach kościoła, 

Nie był jeszcze zdecydowany, czy byłoby roz- 
sądniej wziąć udział w przyjęciu — o adresie, gdzie 
się miało odbyć, dowiedział się dawno — gdy ktoś 
ujął go pod ramię. Fred odwrócił się. 

— Hallo, Doktór Judd. — rzekł z ulgą. — My- 
ślałem, że to znowu ten przeklęty Holt. Ten zawsze 
mi następuje na pięty i działa mi poprostu na nerwy. 


Doktór Judd, wyglądający bardzo poważnie w 
uroczystym stroju, spoirzał na niego surowo. 

— Powiedział mi pan przecież, że jedziesz do 
Nicei? — spytał, 

— Spóźniłem pociąg. — odparł Fred swobodnie — 
i mój przyjaciel był zmuszony jechać sam. Zamierzam 
przeto spędzić tu jeszcze kilka dni, zanim wyjadę, 

Dr. Judd rzekł zamyślony: 

— Niech pan pójdzie ze mną parę kroków. Cheia 
łem z panem pomówić w pewnej sprawie. 

W milczeniu skręcili przez Hannover Square 
w kierunku Bond Street. 

— Pan mię już denerwuje, Mr. Grogan, — zaczął 
Dr. Judd. — Dotychczas sprawiała sni przynajmniej 
przyjemność myśl, że pan ryzykuje na kontynencie 
kark i szyję. Zamiast tego siedzi sobie pan w Londynie 
i żyje wesoło i wspaniale. 

— Czy nie powiedział pan, że pan nie wiedział, że 
jestem jeszcze tutaj? — spytał szybko Fred, 

— Zupełnie o tem nie wspomniałem, odparł 
doktór spokojnie, — Powiedziałem tylko, że sądziłem 
— zresztą pan mię zapewniał, że wyjeżdża do Nicei. 

— A zatem pan wiedział, że jestem jeszcze tutajt 
— spytał Fred. 

— Słyszałem o tem — brzmiała odpowiedź. — 
Nieh pan słucha, Mr, Grogan, Czy nie uważa pan, że 
byłoby lepiej gdybyśmy doszli do porozumienia? 

Fred cały zamienił się w słuch. 

— Jak pan to rozumie? — spytał ostrożnie. 

— Przypuśćmy, naprzykład, — rzekł dr. Judd, — 
że zapłaciłbym panu jakąś jednorazową większą sumę 
by nie potrzebował pan mnie więcej niepokoić, 

(C. d. ni 
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„KURJER* z dnia 8 listopada 1934 


Wielka mowa prof. Rybarskiego 


(Dokończenie) 


WARSZAWA 7. 11. (tel, wł. G) W 
da'szym ciągu przemówienia-na wtor- 
kowem plenarmem posiedzeniu Sejm! 
przedstawiciel Klubu Narodowego, prof. 
Rybarski, mówił: 


Nie użyję drastycznego określenia, 
jakie zastosował premier do stosunków 
robotniczych, ale muszę powiedzisć, że 
nie zazdroszczę potęgi obozowi, opar- 
temu na takich fundamentach. W tej 
atmosferze muszą się okazywać takie 
objawy, jak nadużycia + łapownictwo. 
Już tu padło nazwisko posła Idzikow= 
skiego. ale przecież nie chodzi tylko o 
niego. Wiadomo. że była zorganizowa” 
ta akcja przekupywania urzędników 
skarbowych wśród sfer rzemieślni. 
czych. Głgbszą przyczyną tych nadu- 
żyć jest wszechwładza administracji 
państwowej. 


O praworządność 


Nie wypleni się nadużyć, jeżeli za- 
Kres działania urzędnika nie będzie o- 
graniczony przez prawo i nie będzie 
pozostawał pod kontrolą prawa. Jakiż 
jest stan prawny w naszem państwie? 
Nie będę mówił o genezie obcych na- 
rodów. Jednakże każdy rząd, który po- 
wstał w drodze zamachu, jeżeli ma głę- 
bokie instynkty zachowawcze, dąży do 
łego, żeby utrwalić się w prawie i po- 
zostawić po soble Instytucje prawne, 
które go przetrwają. U nas jest taki 
stan rzeczy, że norma ogó'nie mówi tak, 
ale jeżeli minister czy urzędnik zechce, 
to może być inaczej. Tutaj jako przy- 
kład przytacza prof. Rybarski sprawę 
tdzłału samorządów w dodatkach do 
podatkówi państwowych. Możemy osta- 
tecznie, — mówił dalej, — zrozumieć 
ostrą krytykę ustawodawstwa przed- 
majowego, ale można było oczekiwać, 
że zaczniecie panowie szanować prawo 
przez samych siebie uchwalone. Nową 
ustawę o ubezpieczeniach społecznych 
nazwaliście tu magna carta 
pracownika umysłowego i fizycznego. 
A tymczasem po roku krytyka wasza 
tej ustawy wyraża się w takich sło- 
wach, że nieraz prokurator powinien to 
koniiskować. 

Można powiedzieć, że w sprawie 
ubezpieczeń przyznaiecie się do błedu. 
ale przecież ustawodawstwo samorzą” 
dowe uważacie chyba za dobre, Tym- 
czasem co się stało z wyborami samo- 
rządowemi? Poco uchwalać prawo wy- 
borcze ludności, a potem je unieważ- 
niać? Chyba po to, żeby nie wyjść z 
wprawy na czas, gdy będą wybory sej- 
mowe. Pan premjer oświadczył nieda- 
wno. że tam gdzie opozycja zwyciężyła, 
powinna wziać na siebie odpowiedzia”. 
ność za zarząd miasta. 

Jakta konsekwencje wyciągnęły orga- 
ty podległe ministrowi? W Poznaniu 
widocznie z braku kwalifikacji nlẹ za- 
twierdzono na stanowisku prezydenta 
p Mieczkowskiego, byłego dyr. Bank! 
Polskiego, i p. Ratalskiezo. W Łodzi 
dotąd nie ukonstytuowała się rada 
miejska, ale narazie siedzi w wiezieniu” 
3 radnych dlatego, że stali na czele ake 
cii wyborczej. Tu nie wystarcza dro- 
bna zmiana. Tak samo jak w dziedzinie 
pospodarczej musi nastąpić gruntowna 
naprawa, a nie można poprzestać nx 
tak zwanej likwidacji przyrostów. 


Bereza Kartuzka 


Tak samo w dziedzinie moralyo. 
politycznej nie można poprzestać na 
likwidacji „Wyrostków”, lecz trzeba 
sięgnąć dalej, Obecny reżim zorganizo- | 


Kartuzkiej ma swolste piętno, Premier 
oświadczył, że u nas miejsce odosob- 
nienia będzie miało regulamin bardzo 
ciężki į nie będzie niczem innem, jax 
tylko narzędziem surowej i karzącej 
ręki państwa. Tymczasem stosuje się 
ten obóz do osób, których nawet nie 
oskarżono o popełnienie jakiegoś prze- 
stępstwa, wbrew zasadzie, z którą zro- 
sła się nasza cywilizacja: „Nulla paena 
sine lege“. 

Głosy na lewicy: „Hańba“, 

Karano głodem, ruinowano zdrowie. 
Wychodzącym z tego więzienia pewien 


wysoki urzędnik oświadczył:  „Jeste- 
Ście wypuszczeni, ale nie wolno wam | 
zajmować się działalnością polityczną | 
i jeżeli piśniecie choć slowem o tem, co 
się tu działo, znajdziecie się tu zpowro- 
tem”. Tymczasem wszyscy mówią, co 
silę tam działo. Tej groźby nie przestra- 
szono się. Temi środkami nie zdołacie 
złamać obozu narodowego. Wiemy, co 
mówią szerokie masy 'udności, Mimo 
wzmożenia represji wobec obozu naro- 
dowego, masy zdają sobie sprawę z za= 
lewu żydowskiego i jego niebezpie- 
czeństwa. Możecie padowie stosować 
takie lub inne metady, ale jedno już 
dziś jest pewne. Wy nie zdobędziecie 
rządu dusz w Polsce. 


Prezes P. S. L. wyraża szatunęk dla dwóch ministrów 


Następny mówca, prezes Klubu Lu- 
dowego. poseł Róg, uderzył w ton bar- 
dziej umiarkowany niż w przemówie. 
niach poprzednich. Zastrzegł się wpra- 
wdzie, że nieprawdziwe są wszelkie 
pogłoski o jakichś układach między lu- 
dowcami, a obozem rządowym, ale 
wyraził swój szacunek, dla ministrów: 
Kościałkowskiego | Poniatowskiego, 
oraz nadzieję, że przyczynią się oni do 
polepszenia losu mas chłopskich. 

W zakończeniu poruszył sprawę po- 
Mtyki zagranicznej wyrażając niepokśj 


Atak pos. Zuławskieg6 


Poseł Żuławski uderzył w ton bar- 
dzo namiętny, wytykając obozowi rzą- 
dowemu demoralizowanie i kupowan'e 
ludzi protekcjami i subwencjami. Oma- 
wiając to ostatnie zagadnienie zapytał, 
czy prawdą jest, że przeprowadzający 
Pożyczkę Narodową otrzymał 100 tys. 
tytułem remuneracji. Poruszył również 
sprawę uchwalonej w styczniu zeszłe- 
go roku przez Sejm zmiany konstytu= 
cji. Przypomniał, ile było radości, jak 
się naród cieszył i Śpiewał, a wysta"- 
<zyło jedno słowo człowieka a cała 
konstytucja zginęła. Ten kraj, który się 
tak cieszył, nie uronił ani jednej łzy, 
kiedy go pozbawiono tego raju. 


Do wielkiej awantury doszło między 
posłem Żuławskim a posłami z BB. 
kiedy ten zaczął przypominać wolenne 
zasługi obecnych dygnitarzy. Mówił 
niianowicie: 

„Ci, którzy poszli w czasie wojny 
w tyły, żeby uchronić swoje cenne ży- 
cie na lepsze czasy Rzplitej, zajmują 
cbecnie stanowiska naczelne. Wyszli 


z powodu 
OBECNEGO STANU STOSUNKÓW 
Z FRANCJĄ 


z którą sojusz jest kamieniem węgiel- 
nym w naszej polityce zagranicznej. 
Wywołało to liczne oklaski i potakiwa- 
rnia w Izbie. Wyraził też pragnieni* 
polepszenia się stosunków g Rumunią 
i Czechosłowacją. Zarówno poseł Róg. 
jak i poseł Żuławski z PPS., protesto- 
wali przeciw utworzeniu obozu w Be- 
rezie Kartuzkiej. 


na bohaterów tylowych 


esl z intendantury, z  audytoriatu, 
z trenów. 

Na ławach BB. wybuchia wielka 
wrzawa: Kłamstwo, oszczerstwo! 

Poseł Żuławski mówił dalej: „Uwa- 
żam za wielką ironię losu, że ten czło 
wiek, który bronił iegionistów przed 
zbrodaią stanu w Austrji, jest dziś ska- 
zany i pozbawiony amnestii. (Mowa © 
pośle Liebermanie). Człowiek zaś. któ: 
ry zasiadał w sądzie i nodiąt się misji 
sądzenia tych legionistów, żest obecnie 
dyznitarzem, To był generał Krzemień- 
shi, os: 3 

Na to rzuca się poseł Kleszczyński 
z BB. i zarzuca Żuławskiemu, że był 
w tym czasie w wojsku austriackiem i 
bronił ojczyzny austriackiej, a wreszcie 
nazywa posła Żuławskiego łajdakiem. 


Marszałek przywołuje zato posła 
Kleszczyńskiego do porządku. Posła 
Żuławskiego natomiast wzywa, aby 


skończył już swoje przemówienie. Ż!- 
ławski kończy, nazywając BB. partią 
bez konsekwencji, bez odpowiedzialno. 
ści, antypaństw ową. 


Stare pretensje i nowy żal „ukraińców” 


Zabrał jeszcze głos minister skarbu | Tempka z Ch. D. oraz pos. Faustyniak 


Zawadzki į zaprzeczył wszelkim pogło- 
Skom, jakoby p. Starzyński otrzymał 
jakieś wynagrodzenie za przeprowa- 
dzenie Pożyczki Narodowej. 

Po przerwie obiadowej przemawiał 
przedstawiciel Klubu Ukraińskiego, po- 
seł Lewicki, który zarzuca rządowi 


polskiemu, że stosuje austriackie meto-, 


dy do Rusinów i usiłuje wygrywać jad- 
tą cześć społeczeństwa przeciw dru- 
giei. Z żalem mówił o ustąpieniu prem. 
Jędrzejewicza, oświadczając, że obiet- 
nice przez niego złożone nie zostały 
wykonane. Mówił też o prześladowaniu 
spółdzielczości ukraińskiej o  ogran- 
czeniu działalności ukr. związku rewi- 
zyjnego spółdzielni itd. 


S 4 ry 
W dalszym ciągu przemawiał poseł 


z NPR., pos. Thon z Koła Żydowskie- 
go, Frantz z Klubu Niem. i kilku po- 
słów, którzy nie reprezentują sejmo- 
wych KluŁów, lecz tylko samych sie- 
bie, m. in. pos. Stahl. Przy końcu dy- 
Skusji odpowiadał na zarzuty posłów 
opozycyjnych pos. Miedziński z B. B. 

Po wyczerpaniu dyskusji projekt 
preliminarza budżetowego odesłano do 
komisji budżetowej, która zbiera się iu- 
tro o godz. 12 dla dokonania rozdziału 
referatów. 

Na dzisiejszem posiedzeniu zgłoszo- 
no szereg wilosków | iaterpelacy]. 
M. in. Klub. Nar., Ch. D. i PPS. zgło- 
siły wnioski o uchylenie rozporzadze= 
nia Prez. Rzpljtej o obozach odosob- 
nienia. ej i 


CE A R EE PEACE EE R EE S E E E 


Przedstawiciel sanacji o Berezie Kartukie 


WARSZAWA 6. 11. (Tel. wł. G.). 


wał. bardzo wydatny wymiar sprawie- | Na wstępie swej odpowiedzi na zarzu- 


dlrwości į można było przypuszczać, że | 
na tem będzie koniec. Okazją iednak do 
zasadniczei zmiany stało się zamordo= 
wanie śp. Pierackiego. Wtedy na obóz 
narodowy rzucano pośrednio podejrze- 
nia o nopelnienie tego zamachu i aresz- 
towano 1-5 tys. ludzi Później stwier- 
dzono; że zbrodnię popełnił „ukrainiec”. 
Aibo więc władze bezpieczeństwa mie 
wiedziały nawet, z jakiego środowisea 
wyszła ta zbrodnia, albo skorzystały 
z miorwszei trazedii, by ułatwić sobie 
retragk partyjny i załamać obóz na- 
; dowy. Są w różnych krajach Europy 
obozy izolacyjne, ale obóz w Berezie 


ty opozycii pos. Miedziński z BB. wy- 
powiedział kilka komplimentów pcd 
adresem pos. Słahła. poczem przeszedł 
do sprawy Berezy Kartuzkiej, oświad- 
czając, że narodowców osadzono tam 
za coś więcej. niż za wyznawanie idei 
narodowej. 

Pos. Miedziński odczytuje z „Nowej 
Sztaiety” artykuły o Berezie, w których 
powiedziaio m. in.. że rząd obecny nie 
jest rząćcm polskim, lecz „rządem 
zdrajców, 7raprzedanych Żydom i ob- 
cym“, że sanacja (tu wymieniono na- 
zwiska) zamardowała  Zaćwilichow- 
skiego, otryła min. Boernera į zamordo- 


wała Pierackiego itp. Dalel jest wykaz 
Zydów, rządzących w Polsce: od Ko- 
złowskiego przez Paciorkowskiegc 1 
Jedrzejewicza, wszyscy są wymienie- 
ni. Dalej jest odezwa do policjantów i 
kolegów . oficerów, którym wskazuje 
się, że to są Żydzi, chcący zgubić pań- 
stwo. 

Mówca oświadcza. że żaden 
odpowiedzialny nie ma prawa 
wać takich rzeczy. 

Z wywodów pos. Miedzińskiego 0 
polityce zagranicznej na uwagę zasłu-- 
guje oświadczenie, że solusz z Francją 
ma wprawdzie tradycję i popularność, 
jednak powinno się o nim pamiętać nie- 
tylko u nas, ale wszędzis» 


rząd 
tolero- 


WONNY PYŁ PIĘCIU 
WYBRANYCH KWIATÓW 


składa się na doskonały puder rose 
linny 5 Fleurs, Forvit 
Miałki, dobrze przylega, nie sskodzi 
cerze, nadając je| świeżość i wdzięk 
młodości, a przytem posiada subtelny, 
naturalny $ trwały zapgsh kwiatóve 


— > FLEURS -POUDRE “^ev 
Z SADU LWOWSKIEGO 


Dwadzieścia pytań 
dla sędziów przysięgłych 


(s.) Wczorajszą rozprawa popołid- 
niowa przeciw członkom O.U.N, obfito- 
wała w szereg sensacyjnych ziawisk. 
Pod koniec rozprawy przedpołudniowej 
obrońcy i prokurator postawili około 20 
wniosków, zmierzających do uzupełnie- 
nią przewodu sadowego, Sąd zarządził 
jednogodzinną przerwę, sam udat się 
na naradę a po dwugodzinnych debatach 
ogłosił postanowienie, moca którego do- 
puszczony został tylko wnlosek prok. 
Prachtel - Morawiańskiego, odnosźący 
się do ekspertyzy dotyczącel łusek, wy: 
strzelony z pistoletu F. N. Ekspertlyza 
ta, dokonana w Warszawie stwierdza: 
że łuski pochodzące i z zamachu na Hu 
mena i ze strzałów oddanych do Ś.p, 
Jacyny pochodzą z jednej i tej samej 
broni. . 


_ZAJAWY OSKARŻONYCH 


Po tej decyzji za podnietą obrony 
wstaje oskarżony Kulikowiec, morderca 
Jacyny i oświadcza, że go po ujęciu 
bito, że przeto jego zeznania były nie* 
ścisłe. W pewnej chwili, gdy Kulikowiec 
składa swą zajawę, gaśnie na sali roz- 
praw Światło, Ciemność i niepewność 
przerywają światełka zapałek, Przez 
mózg pedzi szereg domysłów. Sala na" 
ładowana napięciem. Policja w mig ota* 
cza oskarżonych. część obsadza drzwi 
sali rozpraw. Ktoś wnosi świeczkę, Na- 
pięcie opada., Woźny wnosi starożytne 
kandelabry z woskowemi świecami. Sv- 
tuacja została opanowana, Ile w niej się 
kryło domysłów, ten tylko odgadnie, kto 
śledził to dwukrotne przerwanie światła 
na sali rozpraw przeciw dziewięciu 
członkom O U.N. 

Przy blasku elektryki Kulikowiec do: 
kończył swą „zajawę“, Mniej powodze: 
nia miało oświadczenie Stójkiewicza, 
który chciał koniecznie ustalić datę kur- 
su w ukr. „Domu Akademickim, a to 
celem stworzenia alibi wykładowcom. 
Z Hałapaca starała się obrona zrobić 
człowieka niepoczytalnego. Obrona na 
tle zajaw stylizuje odpowiednie wnioski, 
które trybunał po naradzie odrzuca, 

Pod koniec wczorajszej rozprawy 
przewodniczący trybunału odczytuje 20 
pytań dla sędziów przysięgłych, Pytania 
te odnoszą się do wszystkich oskarżo- 
nych. Na prośhę obrony. która cało- 
dzienna dwudniową rozprawą czuje się 


przemęczona, trybunał odracza rozpra:* 
wę do dziś godz. 9-ta, 
Pierwszy zabiera głos prok. dr. 


Prachtel - Morawiański, Wyrok zapadnie 
późnym wieczorem. 


Nr. 308" 


RUDYCJE RADIOWE 


Radjostacja lwowska 
Czwartek, dnia 8 listopada 1034 r, 


6.45—7,60 Aud. poranna, 7.40 Zapow, 
progr. 7,50 Koncert rekl, 9.60 Transm, na- 
bożeństwa z cerkwi wołoskiaj, 11,57 Syg- 
na? czasu, hejnał. 12.05 Wiad, meteor. 
12.10 „Panna Kropəczka i jej koledzy“ — 
obrazek z piosenkami dla dzieci mł, pió. 
ra St. Dietrichówny, 12,30 IV-ty Poranek 
szk. Wyk.: Ork, filharm, pod dyr. M. Mie- 
rzejewskiego, Janina Wysocka-Ochlew. 
ska (fort) i Roman Wraga (bas) Sł, wst, 
prof. R, Chojnacki. 

13.05 „Z rynku pracy”, 13,10 D, c. po- 
ranku szk. 15,30 Wiad, o eksp. pol. 15,35 
Przegl. giełd. 15,45 Koncert Zesp. salon. 
18.45 Lekcja jęz, franc. Lektor p. L, Ro- 
quigny, 14.60 „Teatr Wyobraźni“ nadaje 
„Marję Stuart“ Fr. Schillera, 17,50 „Listy 
i programy“ w opr, dyr. J. S, Petry'ego. 
18,00 „Sliva rerum" i repert, teatr. 18.05 
Fel]. teatr, p, Idy Wieniewskief, 

-8.15 Fr, Schubert: Trio fortep, B-dur, 
op. 99. w wyk, Lidji Kmitowej (skrz,) B, 
Ginzburga (wioloncz:) i P, Lewieckiego 
(fort.), 18.45 „Co czytać?“ (liryka) —- 
wygł, Dr. T. Makowiecki. 19,00 Recit. 
śpiew. A, Diannl'ego (tenor), Przy tortep f 
T. Seredyński, Na wsz, st, P. R, 1) P, 
Tosti: m) Jeszcze, b) Moja piosenka. c) 
Marechiare (piosenka neapolitańska) 2, 
G. E, Pənnino: Perche? (piosenka neapo. 
litańska) 3, St. Niewladomski: a) Si vous 
croyez (Gdybyś wierzyła) b) Gdybym się 
zmienił. 10,20 Felj, nkt, 1036 Piosenki 
Chevalier'a /płyty) 10.45 Progr, na dz, 
nast. 10.50 Wiad. sport. 1856 Lokalne 
wiad, sport, 20.00 Rewja orkiestry: I. De- 
filada instr, II Wyst. solowe, 20.65 Dz. 
wiacz. 20.55 „Jak prac, w Polsce". 

21.00 Koncert wiecz, Ork, symf, P. R. 
Stanisława Argasińska (śpiew), Al, Ju. 
nowicz (flet) i J. Lefeld (akomp.) W pro- 
Rramie muz. francuska. 2145 „Dusza Fu. 
ropy 1 Azji“ — wygl. p. W. Rogowicz, 
22,00 Konoert rekl, 22.15 II-ga Lekcja tañ. 
ca pod kier. p.. L. Wajszczuka, 22,35 
Muz, Iskka i tan. Ork. Bodeńskiego, 22,45 
„Kola Polskiego Towarzystwa Muzyczne. 
«0 w historji naszej kultury muz.“ felj, 
akt, wygł. Prof. Wiktor Hausman, 23,00 
Wiad. meteor. dla kom, lotn, 23.05—23,30 
b, e, muz, ] i 


2035 HILWERSUM Konci symf: 
22.30 FRANKFURT. Koncert 
259 WIEDEŃ Utwory organowe Ba. 
oha, F, Schwaiz (organy), 


Radjostacja krakowska 
Czwartek, dnia 8 lisiopada 1834 r. 
6.45 Aud, poranna z Warszawy, 7.40 

Zapow, progr. i koncert rekl, 1157 Sy- 
gnat czasu, hejnał z Wieży Marj, 12-03 
— 15,85 Transm. z Warszawy, 15,35 Lo. 


Towary 
Bławatne 


Każdy wyraz 10 greszy. — Ogłoszenia 


p 
Biehandlowe do 10 wyrazów 30 gr., dla 99 s (7 
poszuk. pracy de 15 wyrazów 30 gr. wr 


SG „Au 


Kamienicę 


ET 


Welny, jedwabie, płótna, poście 


e CJ - 

Nie wy rzucajcie Najtańsze, najlepsze 
Swoich Pieniędzy, 
tandetę sklepową lecz wprost 
i w źródła, dały an ko 

p. całą wsiną w śródmieżcin Wytwórnia mebli i tapicern:A 
kupię za gotówkę. Pośrednictwe | L%0na Sapiehy 34, poleca swe 
Wykluczene. Listy Kurjer Lwów wyroby suszone na własnaj 
imerowicza 10 „Za getówkę”.suszarni i pierwszorzędneg!: 

30398 gatunku. Sypialnia, Jadalnie. 
Salony, Pokoje męskie, urzą 
dzenia kuchenne, 
Bufalki, Kruosła, Tapczany 
i wszelkie inne wedle najnow 
szych wzorów po cenach bar 


dza niskich dogndnych epla | Gzmaseswem—ncnmnax 


„KURJER' z dnia 8 listopada 1934 h śtr. 11 
kalne kom. Ta 17.50 Transm. z War. * EM po] EEEE AAAA POCO KĄCIE opowcej ee ea 


szawy. 17.50 „Skrzynka pocztowa“ w opr 
inż, St. Broniewskiego, 18,00 Odczyt. 
18,10 Wiad, bież, 18.15 Transm., z War- 
szawy: 19.00 Recit. śpiew, ze Lwowa. 
19,20 Felj, akt, z Warszawy, 10.30 Płyty, 
19.45 Progr. na dz, nast. 1950 Wiad- 
sport z Warszawy, 1955 Lokalne wiad. 
sport, 20,00—22.00 Transm. z Warszawy. 
22.00 Konoert rek], 2215 Transm. z War- 
szawy, 22.45 Skrzynka radj, esperancka 
— wygl. p. T. Hodakowski, 23,00—23.30 
Transm. z Warszawy, 


ZAWIADOMIENIE! 


Ninlejszem zawiadamiam, iż z dniem 22 paź. 
dziernika etwerzyłem Magazyn Obuwia naj- 
lepszej jakości pod firmą 


wi A K Te 


Lwów, Rynek 43 
Firma katolicka 


WANDA 


krawezyni dla art. teatru miojskiege wyko- 
nnje wszelkie robety wedle najnowszych żur. 
nali, Ceny skromne. Lwów, Stachie- 
wicza 8 (wejście z ul. Grochowskiej) przez 
Lewiekiege. 1858 


1789 


7 Ratujce 


włosy 


à używajcie Balgamn 
Mgr. W. Paździer- 
"BE skiego 
| tí esn- 
Y, Mag. Nr. 1 wa 
Ą A i E 
wypadanin pa nie farba) usuwa 
włesów „Mag. Nr.2 stepaiowo siwiznę' 
Ządać w Aptekach, Skl. Apt, Perfum. Fabr. 
Chem.-Kesm. „Pharmachemia*, Bydgoszcz. 1519 


Nowoczesna szlifiernia 


Brzytew, neżyczek, neży itp. wykenuje wszel- 
kie robety precyzyjnie, faehowe i tanie raktad 
mecheniczny neżewniczy Lwów, Kętrzyń. 
skiege 4. 1765 


WYTWÓRNIA 


ORGANÓW 


RUDOLF HAASE Lwów, Piaskowa 9 


poleca się Przewielebnemn Duchowichstwu 
iP. T. Komitetom Kościelnym. 

Wytwórnia wykenuje nowe organy wszelkich 
systemów, przeprowadza €xryszczenie, strojenie 
oraz wszelkie rekonstrukcje tychże, Dostar. 
esa również pojedyncze głesy organewe. Wszel- 
kie zlecenia wykenuje na warunkach i eonech 
przystępnych. 863 


„HATE 


HALSKI i Ska 
Lwów, plac Marjacki 8 


— amm a 


Radjo-Odbiornik |POMIESZKANIA, 


„EKDLIPY 4 lamp 


do sieci 110-220 V. ostatnia 
nowość, z dynamicznym głośni- 
kiem, zasiąg całej Europy. Do 
próby w domu wysyłamy. Wa- 
runki kupna najdogodniejsze sy- 
stemem Philipsa 10 rat 1695 

De nabycia w firmie 1695 


BarwikaBorzemski 


Lwów, ul. Kovernika 18. Tel. 18-60. 
PZA a AA 
Kemplet detektorawy 28 zł, 


cała Europa 


Wzmacniacz detektorowy » e 90 „ 
Odbiornik 2 lampowy 


edoana EiRY7 


5 dg o 2E0 5 


tapczaną 


TRYMAK 
l SYNOWIE 
Lwów 


PLAC SAGLEI 
| nel  TEL'4Q-69 


mi EBLE poleea po eenach na’ 


"eA ph para 
atyi Otemany o uł. Svynialn'" 
R N r Kredensy kuchenne od 35— r' 
Łóżka polewe ed 15.— zł. 3 podoszki a 16.— zł 
Siatki n 17.— zł. Krzesła a 6.— uł 
Najtańszy Magazyn Mebli 91) 
Kopernika 23 róg ul. Wronowskiej. 


po- 


tel. Biura 106-16 Skład tel. 72-71 


Przetrwają 


całe życie 
sypialnie 
jadalnie 
gabinety 
z Wytwórni 
EDWARDA 


KLEBANA 


Lwów, Czarnieckiego 2 
tel. 70-45. 703 


EGIEL 


KOKS I DRZEWO 


hurtownie i detalicznie po cenach 
kenkurencyjnych. — Dogodne 
warunki, 


-em 


BIURA, KLATKI SCHODOWE, I FASADY 
malują solidnie | terminewo farbami 

8 klejowemi ł olsjnemt wadie yasraw 
najnewszych krajewych I zagraulczaych 

po cenach najtańszych i na degedaych wa~ 
tunkach Ra spłaty, przyjmuje również 
łaklerowanie ścian I aufltów. 1486 


[GNACY MICHAŁ LEICHTER 
|| OKAZJA 


KE RENERE” 
Sprzədam tanio: Salon "mplre, pokój 
kombinowany, gamitur klubowy, jadalnię 
palisandrową wiedeńską, tapczany, “idy: 
wany perskie, kilimy oraz urządzenie biu, 
rowe oryginalne amsrykańskie, rzgistra. 
turę, mebelki pojedyncze i serwantkę 


SALON SZTUKI 
Lwów, Klem. Tańskiej 1, naprzeciw 
kawiarni George'a. 1331 


Lwów, ul. Zółkiewaka 35 parter 
tel. 42-99 


W + m, 


Nie reklamnjemy 
szumnie! 

fpleniędzy nie dajemy! 
maz zate dajemy polag gwa- 
rancję za deszczętne wytge 
pienie pluskiew wrar z A 
kami zapomecą znaaych świee 
gazowych S-Gez firmy „Sa. 
"PR nes“. Iafermacje | prespekty 
bozpłatnie „SANOS% Lwów, KL Tańskioj 3, 
tel. 12-62, a M2 1068 


a 


Największy wybór . 
Najniższe ceny” 


hi 


Fr. ORZECHOWSKI 


Telefon 25-55 


Lwów, Rynek 28, 


kupując obuwie 


Otymany, 


L. T. Skrzypek 


ŚTaX fortepian „Wirtka” najzna-|tach. Uwaga! Każdy kupu- 


komitszy sprzedam tanie 


4 
e 


wew, 


Jedyna sposobność I 


fortepiany, pianina jnz ed 600 z? 
Plorwszerzędnych fabryk zagra- 
Ricznych sprzedaje tylke Hanak 
Lwów, Piłsudskiego 21 pierwsze 


biętro. 30367| ` 


Wytwórnia fertepia- 
cy mów, pianin, fishar- 
menij 


MJ Lwów, 


dnż, 
mentów newych, uży” 


lubjiący korzysta po roku z bez- jme 
Wypoeżyczą Skleniarski Keper-|płatnaz> odnowienia mebli 
6 Lwé 30414|Uwaga na tirme SANDKER 
Lwów, L. Sapiehy 34. 24 


Darmo dziś nic niema 


zanim nie eglądnie 


SZKIELSKI, „Salonu Sztuki“ 


kupno 


poloca najstarsza firma katolicka 


Lwów, Halicka 4 telefon "re NA_ADRES. 


ale, ezłewiek przezerny nie kupi| ZEZZZA 
wpierw urządzenia demewego,| Ñ 


Osselińskiehjwe Lwewie ul. KI. Tańskiej 1 
10 tel. 87-23, Sprze-|fdzio są okazyjnie de nabycie 
instru. najpiękniejsze urządzenia wne 


Jadalnię 


msheniewą, jadalnię erzechową 
sypialnię francuską drape ma- 
hon. gabinet męski erzechewy, 
gabinet gdański, 


'ezarne źrebce, 
„z solidności „DOROTEUM* — 
LAUFER Lwów, Piłsudskiego 


12 tel. 54-68 koaiee Batorego. 
Filji nie posiadamy. 


= |Krzywa 10. 


= 


FORTEPIANY 


Batorego 7.77“ 


orar 


registraturę,|Drób dwerski tnczony eraz dzi- 
biurka rezmsite, futre damskie |czyrnę poleca Wirga 
futre męskie|[wów, Sienkiewieza 3 ra Hete- 
tchórze sprzeda okazyjnie zaana jem Georga tel. 105-56. 


Okazyjnie 


UWAGA|W doskonałym stanie futro tas-|nmloszczamy 


Sprzedam 


kanapę, 4 fetale zł. 45 dywanik 
smyrneński 40 Teresy 


maszyny, MOTORY, OLEJAR- 
NIE, POMPY, TURBINY, FOR- zad 
MY eementewe, OBRABIARKI, Lwów, 6 pokei słoneczaych dh. 
TRANSMISJE, PASY, GAZE|wynajęcia tel. 202. 

= narzędzia 


[0) ki pedha-|i materjały, PLANY, KOSZTO- 
RE lańskie kilkotyged-|RYSY poleca „PILOT-ORIENT" || „s, do 
rz. 


inne masz 


Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 
50 słów. Ogłeszenia reklamewe wśród 
drebnych kosztują za 1 mm. 1 łam. 30 gr 


Jednoreczny 

= |owczarz de nabycia. Wiadomość 
Lwów, Szajnochy 3. Skle» 
szezetkarski. 30387 


Lwów, 


247 Arapin 
W tej rubryce 
ogłeazenia o walnych 


mieszkaniach oraz poszukujących 


1773|many świtka. Cwynsr Lwéw,| mieszkań — da 10 słów 2 razy bes- 


8 płatnie. 


3 pokoje 


4 drzwijEomfersowe de wynajęcia w 


lani 7 . zdrewetnej okolicy. Lwów, 

RUM aana AMILO) UJ 2 SZEW. z 20323 Wojtowska 2. Wiademeść u go- 

uDRje, Młyńskie spedarra. 30279 
MARECKI. Lwów 


Wałowa 23 
„80224 
Mickiewicza 14 


wynajęcia $ pekel 


. e 

Okazyjnie wanych — nnprawa, najem- Z niewe Ma si i = słonecznych z komfortem Il p. 
konsola lustrzana szkło belgijskie|Ceny bardzo niskie. 7697| 0 RAANRSCZEWN í ki śnieżne-b a M a Piece zaraz 3 pekeje słoneczne z kom: 
€tarne ramy de zprzednnia a "W. a TEOPRAĆ Hi ô sprzedanis. Lwów, ul. dy) fertom parter od 1 grudnia 
X. Lwów, Asnyka 9 I p, drzwi e Jadalnia skiego 7. szamotewe płyty, ruszta kelanka|Meżna eglągać 1—2. 30243 
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